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Warszawa, 23 września. (PAT). ! 
-*V poniedziałek, dnia 23 września! 
'I kancelarii cywilne! Prezydenta 
^zypospolitej dr. Stanisław Świoża-
W doręczył generalnemu komisarzo-
^yborczemu sędziemu S. N. St. Gi-

J*iemu zarządzenie Prezydenta Rze-
PDospoIItej z tejże daty, którem to ża­
l e n i e m Pan Prezydent Dowołał na 
Wtórów następujące osobv: 
\) Karola Algajera, lat 54. ślusarza, 

"Neszkałego w Łodzi. 
Zygmunta Beczkowicza. lat 48, po 

'R. P. w Rydze, zam. w Rydze. 
3) Adolfa Bnińskiego, lat 51. ziemia­

mii zamieszkałego w Gułtowach. 
A) Dr. Emila Bobrowskiego, lat 59, 
< arza, zam. Kraków. 
.5) Ludwika Józefa Ewerta. lat 72, 
*emysłowca, zam. w Warszawie. 
,6) Dr. Reginę Fleszarowa, lat 47, u 
JCdniczkę, zam. w Warszawie. 

7 ) Kazimierza Fudakowskiego, lat 
rolnika, zam. w Krasnogrodzie. 
8) Erwina Hasbacha, lat 59. ziemia 

nina, zam. w Hermanowie. 
9) Antoniego Horbaczewskiego, lat 

79, adwokata, zam. w Czortkowie. 
10) Wojciecha Jastrzębowskiego, lat 

51, profesora zam. w Warszawie. 
11) Tadeusza Karszo - Seidlewskie-

go, lat 42, przemysłowca, zam. w War­
szawie. 

12) Henryka Kaweckiego, lat 49, pod 
sekretarza stanu, zam. w Warszawie. 

13) Julję Kratowską, lat 65. nauczy­
cielkę, zam. w Ciechanowie. 

14) Stefanię Janinę Kudelska, lat 45, 
urzędniczkę, zam. w Warszawie. 

15) Zdzisława Lubomirskiego, lat 70, 
ziemianina, zam. w Malej Wsi. 

16) Ludwika Maciejowskiego, lat 45, 
urzędnika prywatnego, zam. w Kato­
wicach. 

17) Maksymiliana Malinowskiego, lat 
75, dziennikarza, zam. w Warszawie. 

18) Bolesława Miklaszewskiego, !at 
64, profesora, zam. w Warszawie. 

19) Inż. Juljana Pawlikowskiego, lat 
47, ekonomistę, zam. we Lwowie. 

20) Tadeusza Petrażyckiego. lat 50, 
pawnika, zam. w Brwinowie. 

21) Wojciecha Rostworowskiego, lat 

Konferencja t rwa ła półtorej godziny 
Warszawa, 23 września. Wedle pogłosek, krążących w ko 

(B) Dziś o godzinie 11 rano b. prc-j lach przyjaciół p. Bartla, miał on nie 
mjer prof. Bartel przybył na Zamek P. przyjąć zaproponowanego mu mandatu 
Prezydent Rzplitej odbył z Drof. Bar- senatora z nominacji, na co dał obszer 
tłem półtoragodzinną rozmowę. Wie- ną motywację swego stanowiska, 
czorem p. Bartel wyjechał do Lwowa. 

5S, publicystę, zam.' w Warszawie. 
22) Jana Rudowskiego, lat 44, rolni­

ka, zam. w Półwlesku. 
23) Dr. Mojżesza Schorra. lat 61, 

profesora, zam. w Warszawie. 
24) Augustyna Serożyńskiego. lat 52, 

rolnika, zam. w Lekartach. 
25) Wacława Sieroszewskiego, lat 

75, literata, zam. w Warszawie. 
26) Artura Śliwińskiego, lat 58, hi­

storyka, zam. w Warszawie. 
27) Wojciecha Świętosławsklego, lat 

54, profesora zam. w Warszawie. 
28) Kazimierza Switalskiego. lat, 49, 

dr. filozofji, zam. w Warszawie. 
29) Jankiela Trockenheima. lat 54, 

kupca, zam. w Warszawie. 
30) Rudolfa Wiesnera, lat. 45, inży­

niera, zam. w Bielsku. 
31) Joachima Wołoszynowskiego, lat 

65, działacza społecznego zam. w Lu­
cku. 

32) Dr. Stanisława Wróblewskiego, 
lat 67, profesora, zam. w Krakowie. 

Komitet Pięciu rezygnuje z akcji pojednawczej 
f o b e c o d m o w n e j o d p o w i e d z i ftfoefi. — A b i s u n j a z g o d z i ł a 

s i e n a p r o p o z y c j e ^ k o m i t e t u 3 i e t i u 
v Genewa, 23 września. (PAT). 

..Komitet Pięciu zebrał sie dziś o go-
LJw 10.30 1 odbył posiedzenie, które 
rat? n , e c a ' 9 godzinę. Dyskusja uja-
h''a całkowita jednomyślność człon-

Komitetu, co do tego, Iż wyjaśnie­
ni udzielone przez Włochy nie stano-
,'ą Podstawy do dalsze] akcji pojedna­
l i . 

. ^ m i t e t postanowił uznać -sobotni ko-
C i k a t włoski oraz wyjaśnienia, zlo-
t n e wczoraj przez Aloisiego z a oficjal-
.,°dpowiedź Włoch i stwierdził, że 
fc t e * 0 

*ŁSZA DYSKUSJA KOMITETU PIE-
v C1U NIEMA PODSTAW, 
komitet postanowił przekazać spra-

k z Powrotem radzie Ligi Narodów 1 
f l o t o w a ć odpowiednie sprawozda­
w c o rano odbędzie sie ostatnie po-iCenie

 K o m i t e t u - n a którem będzie 
|tj ̂ 'erdzone sprawozdanie dla rady L i 
i^szystkie dokumenty Komitetu Pie­
nie I w ' ^ c propozycje Jego oraz wyja-
\ n'a włoskie w raporcie do rady bę 

Spłoszone. 
"osiedzęnie rady Ligi odbędzie się 
£ Popołudniu lub we środę rano. 

.pkrctarjat Ligi Narodów ogłosił na-
i j^acy komunikat oficjalny: 
i , komitet Pięciu zebrał sie dziś rano, 
^"•"zyjąć do wiadomości przychylną 
K ^iedź, otrzymana na swe nropozy-
KH, Abisynji, jak również celem prze 
K ł a n i a odpowiedzi Włoch 1 towa-

j^acych tej odpowiedzi uwae. 
;i *°initct postanowił złożyć radzie L i 
l ^ o r t o całej sytuacji, na nodstawic 
jjjj C e n t ó w i informacyj. k t ó r e są w 

a " a n i n Komitetu. 
n Genewa, 23 w r z e ś n i a . (PAT). 

j ^ L U ( l p o w i c d ź r z ą d u a b i s v ń s k i e g o na 
C c i l i a Komitetu Pięciu, k t ó r a zosta-

ła dziś wieczorem ogłoszona, oodkre-lz żywem zadowoleniem wziął Dod uwal zaleceń w życie. 
ś!a, że rząd abisyński gotów Iest rozpo- gę zasady, jakiemi się kierował Komitet Rząd abisyński wyraża również swo-
cząć natychmiast rokowania na podsta- Pięciu i wyraża swoją gotowość współ ją zgodę na zmiany terytorialne, propo-
wle sugestyj Komitetu. Rzad abisyński1 pracy z Ligą, celem wprowadzenia jej I nowane przez W. Brytanie 1 Francję. 

Włochy przedłożyły swe kontrpropozycje 
U i d ' m części terytorium Abisynji, całkowitego lej rozbrojenia 1 wpływu 

na .mianowanie doradców Negusa 
Rzym, 23 września. (PAT). 

Włoskie koła polityczne zaprzecza­
ją wszelkim pogłoskom na temat kontr-
propozycyj, które przedłożyć miał Ko­
mitetowi Pięciu delegat włoski Aloisi. 
Mimo to jednak cała dzisiejsza prasa 
popołudniowa ogłasza w koreSDonden-
cii z Genewy 1 Londynu treść tych 
kontrpropozycyj. 

Zdaniem „Tribuny" kontrpropozycje 
te, zawarte w odpowiedzi włoskiej skła 
dać się mają z 8 — 9 punktów, które do 
toby się streścić w następujących czte­
rech zasadach: 

V Całkowite rozbrojenie wojska a-

bisyusklego oraz oddanie go nod kon­
trolę Włoch. 

2) Włochy winny mieć zagwaran­
towany udział w mianowaniu dorad­
ców Negusa. 

3) Odstąpienie przez Etjopjc na rzecz 
Italii terytorjów leżących na zachód od 
Addis - Abeby, celem połączenia Somali 
z Erytreą. 

4) Dostęp do morza dla Etjonii przez 
terytorium włoskie. 

Rzym, 23 września. (PAT). 
Zdaniem kół, zbliżonych do tutej­

szej ambasady francuskiej kontrpropo­
zycje włoskie uważać należy iako do-

B. król hiszpański w Łańcucie 
Bawił on wraz ze swą świtą u hr. Alfreda Potockiego 

Łańcut, 23 września. 
Przez dwa dni bawił w Zamku Łań­

cuckim incognito jako książę Alba w cha 
rakterze gościa hr. Alfreda Potockiego, 
były król hiszpański, Alfons XIII ze swą 
świtą. 

Przyjazd ex-króla do Łańcuta nastą­
pił w godzinach popołudniowych. — Po 

• śniadaniu, wydanem na cześć gościa i od 

poczynku, zwiedził król Alfons zamek 
Łańcucki i jego zabytki. 

Nazajutrz, wyjechał ex-król na kilka 
godzin do Julina, letniej rezydencji hra­
biów Potockich. — Po swym powrocie, 
zwiedził gość królewski park w Łańcu 
cie. — Wyjazd króla nastąpił w niedzie­
lę. W godzinach popołudniowych. 

wód, że dalsze rokowania w sprawie 
konfliktu włosko - abisyńskiego są ce­
lowe i wskazane. 

Gdyby propozycje zostały przyjęte 
przez wszystkie czynniki zainteresowa­
ne, armja"włoska mogłaby w ciągu paź­
dziernika zająć część terytorjów abl-
syńskich. Fakt ten miałby szczególnie 
aoniosie znaczenie dla Włoch ze wzglę­
du na to, że na dzień 28 października 
przypada doroczne święto faszyzmu. 

Kurjer włoski 
zatrzymany został w Abisynii 

Addis Abeba, 23 września. 
(PAT) Władze abisyńskie w Gon-

darze zatrzymały kurjera włoskiego, któ 
ry jechał do Adua. Poseł włoski Vinci 
złożył w tej sprawie protest wobec rzą­
du abisyńskiego. 

Nowy Jork. 23 wrzeinia. 
(Pat) — „Herald Tribune" donosi, 

że Włochy nabyły 4 amerykańskie stat­
ki handlowe, jako złom. Sa to stutki 
„Sari Dicgo" „San Pedro" ..San Domin­
go" i „San Julian.', należące do towarzy 
stwa Pacific and Atlantic Steamshio. 
Wkrótce opuszczą one Nowy Jork, u-

. dając się do Włoch. 
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Sowiecko flota przybywa na Morze Śródziemne^ 
celem poparcia floty ańgielskiej.-15 okrętów M g t e l B k g 1 

jedzie na Korfu.-Francuskie oddziały płyną do A«ry»» 
Niezwykle szybkie tempo wysyłki wojsk włoskich do ftlryki 

Ateny, 23 września. (PAT). I i mulami. 
Wc wtorek przybywa na Korfu an-' 

gielska eskadra z 15 okrętów. Sześciu 
okrętom wojennym towarzyszy statek 
szpitalny. 

Bukareszt, 23 września. (PAT). 
Prasa donosi, że władze rumuńskie 

zostały powiadomione o przeniesieniu 
sowieckiej floty czarnomorskich złożo­
nej z 15 jednostek, na morze Śródziem­
ne. Cel tego przeniesienia iest niewia­
domy. 

Prasa przypuszcza jednak, że ma ono 
na celu poparcie floty angielskie] przy 
wywieraniu nacisku na Włochy. 

Paryż, 23 września. (PAT). 
Donoszą z Toulonu. że dziś w po­

łudnie odjechał stamtąd batalion sene-
galczyków oraz 800 ochotników, któ­
rzy przez Marsylię udają sie do Dżibuti 
dla wzmocnienia tamtejszego garni­
zonu. 

Kair, 23 września. (PAT). 
Transporty wojsk włoskich do Afry­

ki przybywają w tempie przyśpieszo-
nem. Wczoraj przeszło przez Suez 7 ty 
slęcy żołnierzy włoskich. 

Dziennik „Reforma" donosi, że bry­
tyjski poławiacz miń odpłynął na Mo­
rze Czerwone. 

Neapol, 23 września. (PAT). 
Odpłynął stąd do Afryki Wschod­

niej transportowiec, mający na pokła­
dzie 46 oficerów, 236 podoficerów 1 2 ty 
ślące żołnierzy. Pozatcm odpłynęły 3 
transportowce z materiałem woiennym 

Minister Beck złożył rewizytą 
litewskiemu ministrowi spraw 

zagranicznych 
Genewa, 23 września. 

(PAT) W dniu dzlsieiszym minister 
Beck złożył kurtuazyjną rewizytę litew 
skiemu ministrowi spraw zagranicznych 
p. Lozorajtisowi. 

LEKARZ-DENTYSTA 

N.Aronson 
POWRÓCIŁ 

Piotrkowska 101 
Tel. 127-14. 

INDYWIDUALNE PRZEJAZDY 

PALESTYNY 
Zapisy Wagons-Lits//Cook, Piotrkowska 68. 

wczoraj do Afryki Wschodniej, wioząc 
Neapol, 23 września. (PAT). 294 członków milicji faszystowskiej i 

Parowiec „Piemonte" odpłynął 3100 żołnierzy. 

Wśród floty angielskiej, która wypłynęła na morze Śródziemne, zwraca uwagę 
krążownik „Hood", będący największym statkiem wojennym na świecie. 

Na pokładzie okrętu ..Lonit">r,d!i 
odpłynęło wczoraj z Neapolu 3 i P*'f'. 
śląca ludzi. Odjeżdżające wołska 
gnał następca tronu ks. Humbert. 
na pokładzie okrętu „Sicilia" odp'Jw 

ło dalszych 2,100 ludzi. ,0. 
Transporty wojsk i materiałów' K, 
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Do c jennych do Afryki Wschodnie 
przyspieszone. . # , 

17 statków odpłynie z Neaofl, - -
ciągu 4 dni. 5 z tych statków za 
około 10 tysięcy żołnierzy. 

* * 
Londyn, 23 września. (PA^ 

„Times" donosi z Bejrutu, że w t\ 
włoscy zwerbowali w Libanie kil*1 

robotników, którzy wyjechali już * 
raj do Erytrei. 

Nowy Jork, 23 września. 
„Herald Tribune" donosi, że Wl°£ 

nabyły 4 amerykańskie statki ha 
we, jako złom. Są to statki ,.San DiC 
„San Pedro", „San Domingo" i <% 
Julian", należące do towarzystwa L 
cifie and Atlantic Steamshio. Wkr^L 
opuszczą one Nowy Jork, udając sic ! 
Włoch. 

Gen. Rzym« Noblle wraca do 
Paryż, 23 wrze*1*, 

(PAT) „Le Matin" donosi z Londłf 
że według depeszy z Moskwy, gen ^ U a i y 
bile, szef włoskiej ekspedycji arktyCo i a r ( j . . 
wroku 1928, otrzymał wezwanie i | 0 c i e 

du włoskiego, by natychmiast wraca'M E N ^ 
Rzymu. Gen Nobile od lat 5 pracuje j j , 0 1 1 

żynierami sowieckimi przy budowifl* 
rowców. 
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Katastrofa kolejowa pod Inowrocławiem 
5 wagonów pociągu robotniczego spadło z nasypu 

Jeden robotnik zabity, 7 rannych 
Inowrocław, 23 września. (PAT). I fuzji ciała i Kowalski odnosząc ogólną 

Dziś w godzinach przedpołudnio-j kontuzję. Ofiary katastrofy, po udzicle-
wych na stacji kolejowej Złoźniki Kuja- niu pomocy zostały przewiezione do 
wskie, wydarzyła się katastrofa kole- J szpitala w Inowrocławiu. Ponadto 5 ro 
jowa. Pociąg robotniczy, wskutek złe­
go nastawienia zwrotnicy wypadł z 
szyn 1 5 wagonów spadło z 5-metrowe-
go nasypu kolejowego, ulegając częćclo 
wo zniszczeniu. 

W czasie katastrofy zostali bardzo 
ciężko ranni trzej robotnicy: Paliwoda 
Ignacy, doznając złamania nogi i ogól­
nego potłuczenia, Adamski Józef, dozna 
jąc złamania nogi i rąk oraz osrólnej kon 

botnlków zostało lekko rannych, którzy 
po udzieleniu pomocy udali sie do do­
mów. 

Jak się w ostatniej chwili dowiadu­
jemy w godzinach popołudniowych 
zmarł w szpitalu Adamski Józef. 

Wskutek katastrofy została chwilo­
wo przerwana komunikacja na tej linii, 
lecz już po kilku godzinach jeden tor zo 
stał oddany do użytku. 

Na miejsce wypadku przybyły 
dze kolejowe, starosta powiatu 
ctawskiego dr. Wilczek, oraz kon*,, 
dant policji państwowej w Inowi' 0^, 
wiu, który przeprowadza dochodzą 

Amsterdam, 23 wrześni* 
(PAT) Odbyła się tu olbrzymia 'o' 

nifestacja żydów przy udziale n iez ' 1 ^ 
nych t łumów przeciwko antyżydo^'5, Jf 
ustawom w Niemczech. Mówcami a 
najpoważniejsze osobistości żydo^ 
w Holandji z p. A. Scherem na cze'e' 
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W walce o holonfe 
Kiedy świat należał do... Portugal]!.—Walki hiszpańsko-portugal 

skie.—Trzeci spólnik — Italja i Polska 
16-stulecie było okresem walki po­

między Portugalją a Hiszpanią. W tym 
stuleciu Li^bo:.-.i była bowiem centrum 
handlowein św'ata: ocean indyjski — 
„marc nostrum* Portugalczyków. Pogoń 
za złotem skierowała Hiszpanów w śla­
dy Kolumba ku Ameryce. Chęć wyłącz­
ności rodzi sławny wyrok papieża Alek­
sandra, dziiląc;' świat na połowę portu­
galską i his/paaską. 

W nastoonoui stuleciu pod bokiem 
cbu .właścicieli' świata poczęła wedle 
nowoczesnego oojęcia powstawać „kon­
trabanda", konkurencja innych: zwłasz­
cza — liokMidrtw i anglików. Holen­
drzy odwewnątrz (w samej metropolii) 1 lonjalno-domlnjalne 
i odzewnat.z >,vci»kaią się do światowe-'tanja pilnuje równo 

wedle wyroku Aleksandra 6-go. Wpro­
wadza zasadę, że „tytuł (—rozumie się 
— władztwa ziemią) bez posiadania nie 
ma znaczenia". Poczyna zdobywać owe 
posiadanie. Organizuje całą serję wy­
praw kolonizacyjnych na wszystkich 
szlakach świata. 

W półtorawieczu, poprzedzającem 
wojny napoleońskie — wedle dokład­
nych obliczeń — w t 'k i orężne o tę su­
premację zajęty anglikom bezmała 70 
lat. Finał epopei nipoleońskiej utrwala 
prymat angielski. 

Już potem aż do końca wojny świa­
towej cementowało się Imperjum ko-

WBrytauji. Bry-
igi pomiędzy inny-

go handlu !.'s/.miiskiego, usadawiają-o' mi uczestnikami podziału kolonji. 
v'ę na szli..n m^yjskun. Anglja elżbic-j Dążenie do hegemonii i egoizm stały 
umska DOrtish w merze. Odmawia apro-.u kolebki współczesnej budowy kolonjal 
baty, dwuczęściowego podziału świata nej świata. Równie ?tare jak hegemonie 

kolonialne są też stare walki nieposia-
dających z posiadającymi. 

Liberalizm gospodarczy, który za­
triumfował w zeszłem stuleciu, uspokoił 
nieposiadających, DO złagodził skutki 
egoizmu ekspansji narodów. Swoboda 
migracji kapitałów i towarów sprzyja­
ła bogaceniu się, bo równoważyła poczę 
ści nierównomierne wyposażenie w te­
reny ekspansywne. W sposób łagodzą­
cy działała swoboda migracji ludzkiej. 
I kolonje państw europejskich, i kolonje 
usamodzielnione (Stonyl), i same metro­
polie stały otworem dla napływu ludzi 
z obszarów ich nadmiaru. 

• • 

Przed wojną na czele tych krajów, 
które zasilały Inne kraje siłą ludzką — 
szły, jedne obok drugich, obecne ziemie 
polskie i włoskie. 

Na czele emigracji zamorskiej szła 
Italia. Na dwa miliony emigrantów za­
morskich w roku 1913 wogóle na całym 
wiecie, ćwierć przypadało na włochów, 

a ósma część — na polaków. 
W tańszej, kontynentalnej, emigracji 

spośród tych dwu narodów przoduje 
Polska z 700 tys. wychodźców sezono-

J 
wych, a za-nią idzie Italja z poło^''1 

cyfry. .J 
Wiemy, co się stało z temi et'1 

cjami. Od połowy roku 20-go (D' *r 
ham bill) główny odbiorca emigra^jf 
morskiej, Stany, wchodzą na dro ( , (y/ 
strykcjl nie tylko ilościowych (dwa % 

1890 r.l), ale i jakościowi i 

*°wac 
Si 

Ir 

zacli< 
cent stanu z 
faworyzując wychodźcę z zan"-^ 
północy, a krzywdząc — ze wsch^ «' 
południa Europy. To samo się dzi e lM 
koloniach I dominiach angielskich; ?M 
ciaż sama WBrytanja nie ma dość' Ą 
dla ich zasilania. Kryzys gospoda;JA 
srożący się od r. 30, który zaczął s.1^! 
krajów surowcowych, zamknął 111

 cyi' 
wszystkie zamorskie tereny emiR1' 
ne. ( f 

To też łatwo wyt łumaczal ' 1 ^! ' 
fakt, że w pierwszym rzędzie v V * i J | 
cych o korrektywę tej sytuacji z}yt!cf, 
się Italja. Powód widzim" w przy* (1;> 
nych cyfrach emigracji przedwo'-. >' 
Rzut oka na te cy^fry pokaźnie n*1' 
Polska jest tuż tuż obok Italji. , I 

Dlatego rozwój sytuacii 
Polski bynajmniej nie akademicki0 ^ 
czenie. Dr. A* 
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Jffragikomed a wojny 
c l ) ekonomicznej 
ii 

Deklaracja genewska francuskiego 
""Bistra Bonnefa, zgłaszająca goto-
^ ć zniesienia między krajami o stałej 
Alucie nienormalnych form wymiany 
barowej, jakiemi są kontyngenty, sta 
""Wi wydarzenie ze wszechmiar pocie-
*aiącc. Jest ono bowiem wyraźnem 

Twierdzeniem bankructwa panujących 
f̂ cnie metod handlowych, które z wy-

międzynarodowych uczyniły po-
^ groteskę, urągającą narjelementar-
Nszym zasadom współżycia między 
bodami. 

czego doprowadzają kontyngen-
$**y o tem świadczy wydarzenie, któ-

' miało miejsce niedawno na granicy 
'9|icusko - włoskiej... Czytelnicy u-
Ną je może za nieco drastyczne, jest 
l a ° jednak tak charakterystyczne dla 
"a n-u, w jaki popadło to, cp do niedaw-

C nazywano „gospodarstwem świato-
I eni", że pozwalamy je sobie przyto-

iT)- l z a paryskim „Temps", gdzie jego 
yłodj ['"tenty czność zaświadczona została 

»fdi«' 
PÓL «V* 
k3nS 
I P I Y C ' 

> 

-At)- • 

v 

W * 

y3 1 1 

%rói 
sie1 

en N* le 
' W 

ppisem znakomitego publicysty, Luc 
Romier'a 

Kilka tygodni temu załadowano w 
radze transport młodych byków czes-

" ch do wagonów, udających się do 
Sncji. Zanim dosięgły kresu swej 

k r ó w k i , gdzie miało się dopełnić ich 
przeznaczenie, zwierzęta ino-

sycić oczy widokiem najpiękniej-
,^ch krajobrazów, jakie zna Europa. 
chały przez Tyrol, Wenecję, Lom-

ąrdję i Piemont. Wreszcie dotarły do 
°deny, przeniknięte chłodem gór i dy-
u tuneli. Na horyzoncie, zaznaczyły 

,'łfioiuż pierwsze zarysy ziemi francus­
ki 

/ i/m 
caiij dwiał 

kfnezem 

1 
V W" 
N O < 

K O M . 

Wartościowy odbiornik 3-lampowy, 
k t ó r y d a j e w i ę c e j , n iż m o ż n a 
było kiedykolwiek za te pieniądze 
otrzymać. 

9 4 7 A 
Odbiornik, którego walory tech­
niczne i akustyczne sq prawdziwq 
niespodziankq dla najbardziej wy­
magających. 

Cały świat otworzy się przed Tobq, 
użyjesz właściwego klucza. 
Kluczem tym jest każdy odbiornik Philipsa 
na rok 1936. 
Wśród nich znajdziesz napewnotyp, który od­
powiada Twoim możliwościom finansowym. 
W rewelacyjnych odbiornikach Philipsa na 
rok 1936 uwzględniono wszystkie naj­
nowsze zdobycze techniki radjowej. 

ODOIOPN1KI LIHPV SIFTJOWL 

PHILIPSA 
«TC*V/DW«,4 

5 P R 7 i 0 4 H 

^ r w L gdzie byki miały spełnić ofiarg j . 
eSC życia w Imię aktywności bilansu 

a,1("owego swej ojczyzny. 
Aliści na granicy zjawił sie funkcjo-

arJusz francuskiego urzędu celnego 1 
statystyką w ręku udowodnił kiero­

wnikowi transportu, że kontyngent 
w °zowy byków został już wvczerpa-

J ' ię wobec tego transport nie będzie 
"Stf przekroczyć granicy Francji. 

Jak wiadomo, od chwili rozpętania 
1 0 ]ny ekonomicznej w EuroDie, rząd 
f

ancuski — podobnie zresztą, jak inne 
a.dy w Europie i poza Europą — zez-

, a 'a na import produktów i towarów 
•granicznych tylko w granicach kon­
W E N T O W Y C H , t. j . zgóry ustalonych 

' Co począć? 
( Celnik jest nieubłagany. Nie pozo-
H

a j e nic innego, jak powrót do Czecho-
™Wacji. Kierownik transportu infor-
H

 U ] e się we włoskiej dyrekcji kolei co 

Z N A K A U T O R Y Z O W A N Y C H 

S P R Z E D A W C Ó W 

B E Z P Ł A T N E PROSPEKTY I DEMONSTRACJE U WSZYSTKICH AUTORYZO-
W A N Y C H SPRZEDAWCÓW NA TERENIE C A Ł E J R Z E C Z Y P O S P O L I T E J , 

A . M I Ę D Z Y I N N E M I W N A S T Ę P U J Ą C Y C H F I R M A C H : 

Y i ^ F A D \ N A ) V i R ? X I l . V ; , ^ ! D I P F 0 N ' ' ' Piotrkowska 160; BORKOWSKI I SCHMIDT, Piotrkowska 125; SKLEP ELEKTROWNI, Piotrkowska 
u a , „KAUJO i ŚWIATŁO , Piotrkowska 113; „RADJO-AUDlON", Traugutta 1, MUZA, Narutowicza 13; „ISKRA RADJO", Narutowicza 9, 

I I . COTLI1JOWSKI. Zgierska 30-a. 
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Warunków i kosztów ewentualnego 
zjazdu powrotnego. Okazuje się, że 

JJ'aty zniżone przysługują tylko przy 
' Jeździe w pierwszą stronę. Po­
u f n a droga wymaga uiszczenia peł-
} ' ' to bardzo wysokiej taryfy przejaz-
%wej. 
|j Kierownik transportu udał się do 
{

 r y ż a , aby interwenjować w urzędach 
pra lnych . Napróżno... Dekrety 
r ^ s t y k i nie pozostawiają miejsca na 
- wątpliwości. Kontyngent byków 

Tajny skład broni wykryto w Wiedniu 
Liczne aresztowania narodowych socjalistów 

Wiedeń. 23 września, dy nai :dowo socjalistycznej, której ko-
(Pa) — Policja wykryła potajemny morki rozrzucone były po całem mie-

skład broni, zawierający szereg kara- ;;cie. 
binów maszynowych oraz radiową sta-, Aresztowano szereg narodowych so 
c;ę nadawczą. I cjalistów. 

Wykryto ponadto centrale Dropagan 

Strajk 450 tys. górników w Ameryce 
Spodziewana jest interwencja prezydenta Roosevelta 

Waszyngton, 23 września, .ników w nadziei osiągnięcia porozumie-
(Pat) — Dziś rozpoczął się w 22 sta-'na, jednakże rozkaz o przystąpienie do 

nach strejk górników, obejmujący 450 j strejku został ogłoszony, 
tys. ludzi. I Spodziewają się tu, że prezydent Roo-

Zastępca sekretarza pracy Macgrady sevelt, który jest w drodze do Waszyng-
konferował do godz. 3.30 nad ranem z tonu, będzie dziś jeszcze interweniował, 
przedstawicielami przedsiębiorców i gór' 

wyczerpany. Juz się zdawało, 

je 

sPrawa jest przesądzona, że nie po­
daje nic innego, jak powrót do Cze-
°słowacji, mimo, że naraziłoby to eks 
r t e r a na dotkliwe straty, kiedy ktoś 
4ważył, że o ile kontyngent na byki 
stał wyczerpany, to kontyngent na 

„,0,y nie osiągnął jeszcze swej gra-

rt ^'erownik transportu wrócił do Mo-

Szybki zabieg chirurgiczny dokonał 
koniecznego przeobrażenia. Byki stały 
się wołami. 1 funkcjonariusz urzędu cel­
nego ze statystyką w ręku przepuścił 
przez granicę transport wołów czes­
kich. 

** 
. * i 

Taki jest obecny stan międzynaro­
dowych stosunków gospodarczych. — 
Dzięki zastosowaniu kontyngentów i in­
nych wyrafinowanych metod prohibi-
cjonizmu celnego, czynniki tak niepraw 
dopodobne i groteskowe, jak wyżej opi­
sany, „regulują" wymiany handlowe 
świata cywilizowanego. Scena, jaka 
miała miejsce na granicy włosko - fran­
cuskiej, ma swój ścisły odpowiednik na 
wszystkich Innych granicach. 

Prawda, że Francja ma w tym 
względzie zasługi osobliwie wielkie. 

Ona pierwsza zastosowała system 

j „ekonomii własnego podwórka" i osią­
gnęła największe zdobycze na polu u-
doskonalenia metod prohibicjonizmu cel 
nego. Ale za przykładem Francji poszły 
inne kraje. Na wszystkich granicadh 
dźwigają się mury celne, wystawiające 
na urągowisko zasady normalnego 
współżycia gospodarczego między na­
rodami. Europa jest rozczłonkowana na 
27 państw, zasklepiających się coraz 
bardziej w sobie samych, zamykających 
swe granice, aby ograniczyć dowóz to­
warów do ilości, najściślej niezbędnych 
dla potrzeb konsumcyjnych ludności. 

* * 
A rezultaty? 
Przynoszą je tablice Państwowego 

Instytutu Eksportowego w obrotach 
międzynarodowych w ciągu ostatnich 
lat. Na podstawie tych tablic można so­
bie urobić pojęcie o niesłychanem skur-

Wstrzymanie wiz wjazdowych 
do Indyj 

Jerozolima, 23 września. 
(PAT) D O N O S Z Ą z Kabulu o wiel-

kiem zaniepokojeniu, wywolanem wśród 
żydów aigańskich przez iakt wstrzyma­
nia przez konsulat brytyjski wydawania 
wiz na wjazd do Indyj. Jak wiadomo, 
żydzi afgańscy udawali się do Indyj dla 
uzyskania certyfikatów emigracyjnych 
na wjazd do Palestyny. 

17 osób zatrutych grzybami 
Paryż, 23 września. 

(Pat) — Prasa donosi, że w miejsco­
wości Valence w departamencie Drome, 
zatruło się grzybami 17 osób. Trzy z nich 
już zmarły, a stan pozostałych jest bez­
nadziejny. 

Aresztowano s p ^ ^ w c ^ ^ ^ \ z ^ b ó ^ , 

czenlu się wymiany między krajami. — 
Handel światowy wyobraża dziś zale­
dwie jedną trzecią stanu z roku 1929. 
Odpowiednikiem tej cyfry ne rynku pra 
cy jest liczba 30 mlljonów bezrobot­
nych, lieba, która po doliczeniu rodzin 
bezrobotnych urasta do olbrzymiej, stu-
milionowej rzeszy ludzi, pozbawionych 
środków utrzymania. 

Deklaracja „pacyfikacyjna" ministra 
kraju, który zainaugurował owa samo­
bójczą politykę handlową, jest objawem 
pocieszającym. Stanowi ona dowód, że 
coraz bardziej utrwala się w umysłach 
ta prawda, z której Polska uczyniła głó­
wną wytyczną swej polityki, prawda, 
że wojna ekonomiczna, jak wszelkie 
wojny, w warunkach naszej cywilizacji 
prowadzi ostatecznie do ruiny zarówno 
zwyciężonych, jak zwycięzców. 

dr. j . w . 
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14 osób zatonęło 
na przejażdżce łodzią motorową 

Ryga» 23 września. 
(PAT) Na kanale, łączącym jezioro 

Białe z Kis-Ezere pod Rygą, zdarzył się 
nieszczęśliwy wypadek. Po niedzielnej 
zabawie podpite towarzystwo, złożone 
z 26 esób, wsiadło do 15-osobowej moto 
rowki, która wkrótce po odbiciu od brze 
gu ze tonęła. . 

12 osób uratowano, zaś reszta zgi­
nęła. . . . 

Monumentalny cmentarz 
P O Ś W I E C E N I E O D B Y Ł O S I Ę W E B E C -

N O Ś C I K R Ó L A W Ł O S K I E G O 
Rzym, 23 września. 

(Pat) — Wczorai, w obecności króla, 
odbyło się na szczycie .góry Grappa, po­
święcenie cmentarza monumentalnego, 
gdzie spoczywają zwłoki 13 tys. żołnie­
rzy, z których 226y zostało rozpoznanych 

Cmentarz ten tworzy 5 wielkich ścian 
koncentrycznych, które kończą się na 
plaskowzgórzu, na którem wznosi się po 
sąg Madonny Del Rappa. — Tuż obok 
znajduje się cmentarz austriacko-węgier­
ski, na którym pochowanych jest 10 tys. 
żołnierzy. 

Wśród wielkiego entuzjazmu odpływają coraz częściej liczne oddziały wojska w łośkiego do Abisynji. Na zdjęciu 
my odpływający trans port wojsk na statku „Conte Bianca- mano". r-
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D e k l a r a c j a m i n i s t r a 

W i e l u 

Genewa, 23 września. (PAT) 
Na początku dzisiejszego1 posiedze­

nia rady przewodniczący uczcił pamięć1' 
zmarłego b. ministra Jugosławii Marin-
kowicza, który przez szereg lat repre­
zentował Jugosławję w radzie Ligi. — 
Wśród szeregu mówców, oddając hołd 
pamięci Marinkowicza zabrał głos rów­
nież minister Beck. 

Rada Ligi rozpatrywała dzisiaj trzy 
sprawy gdcńskle, w których, jako refe-
rent występował delegat brytyjski min. 
Eden. — Pierwsza sprawa dotyczyła 
skarg dwuch obywateli gdańskich, któ­
rzy, będąc urzędnikami miejskimi, zo­
stali usunięci ze swoich stanowisk za 
swoje poglądy polityczne, co stanowiło 
pogwłacenie art. 79 i 113 konstytucji 
W. M. Gdańska. .. 

Drugą sprawę stanowił raport ko­
mitetu prawników, powolaneg.i na ses­
ję rady Ligi w maju r. b., celem roz­
patrzenia szeregu petycyj obywateli 
gdańskich, oskarżających senat o naru­
szenie konstytucji gdańskiej przez ogło­
szenie niektórych ustaw, dekretów i za­
rządzeń. 

Trzecia sprawa dotyczyła petycji 
niemieckiej partyj socjaldemokratycz­
nej i centrowej w Gdańsku w związku 
z dekretem senatu z 29 sierpnia 1935 r. 
zmieniającym niektóre postanowienia 
obowiązującego kodeksu karnego. 

Sprawozdawca min. Eden poruszył 
w swojem przemówieniu wszystkie trzy 
sprawy odrazu. W pierwszej sprawie 
raport Edena powołuje się na wyrok 
Najwyższego Trybunału Administracyj­
nego w Gdańsku z 19 sierpnia 1935 r.. 
korzystny dla obu petentów, i wyraża 
nadzieję, że prezydent Senatu będzie w 
stanie dać radzie Ligi zapewnienia co 
do tego, Iż administracja publiczna w 
Gdańsku uzgodni swoją politykę z za­
sadami, ustalonemi przez ten trybunał 
oraz, iż zostaną znalezione drogi napra­
wienia krzywd, wyrządzonych obu po­
szkodowanym petentom oraz innym po­
szkodowanym, których analogiczne wy 
padki wymienione zostały w liście wy­
sokiego komisarza Ligi z 13 sierpnia. 

W drugiej sprawie komitet prawni­
ków uznał szereg naruszeń konstytucji 
przez Senat. 

W trzeciej sprawie rada Ligi posta 
nowlła zwrócić się do stałego trybuna 
łu sprawiedliwości międzynarodowej o i j i 

wydanie opiuji. doradczej, co do tego, 
-osy> =dekretyV zmieniające, -kodeks karny: 
•sa iw >zgodzie- z konstytucją gdańska, s 

Przedstawiając swój raport min. 
Eden poczynił szereg osobistych .iwag 
na podstawie przestudiowanego przez 
siebie materjalu.tDelegat brytyjski za­
znaczył, że podczas gdy w przeszłości 
•prawy dotyczące Gdańska, kierowane 
do rady, dotyczyły przedewszystkiem 
zewnętrznych stosunków pomiędzy W. 
Miastem a Polską, ostatnio rada powo­
łana była do zastanawiania się nad 
sprawami wewnętrznemi Gdańska. Z 
jednej strony należy pogratulować, że 
zewnętrzne stosunki W. Miasta tak 
dalece się poprawiły, iż zwracanie się 
do rady w tych sprawach stało się 
zbędne, ale z drugiej strony należy ża­
łować, że rada musi interwenjować, ce­
lem ochrony praw pewnej części lud­
ności W. Miasta przeciwko wykrocze­

niom drugiej części. W dalszym fiągu 
posiedzenia 'ministei^Btkk t toż#łf n*st$ j 

pującą deklamację ?fl&wjjłwa»a K*? j 
„Przyłączam się' do wniosków ra­

portu i wyrażam uznanie dla sprawo-
/•>*.vcy za tak sumienne zbadanie tego 
delikatnego problemu, który stanowi 
treść opinji prawników. Deklaracja p. 
prezydenta Greisera, którą złożył samo 
rzutnie na ostatniej sesji rady pozwala 
przypuszczać, że senat podejmie należ­
ne kroki, aby się zastosować do decyzji 
rady. W tym względzie uważam za 
słuszne, iż licząc się z trudnościami sy­
tuacji wewnętrznej sprawozdawca ze­
chciał udzielić senatowi W. Miasta od­
powiedniego terminu dla powzięcia po. 
trzebnych decyzyj. 

Co się tyczy raportu • w sprawie 
dwuch urzędników miejskich, chciał­
bym zauważyć, że nie jest to oczywiś­
cie normalne, aby taka wysoka Instan­

cja polityczna, jak rada Ligi, była zflJf' 
*z6na Tjajńiować sie sprawami zwali*" 
hia urzędników komunalnych i poz^, 
lam sobfe wyrazić nadzieję, że seU' 
poczyni odtąd niezbędne kroki, aby r 
dobne sprawy mogły być załatwiaj 
na miejscu. Według mego zdarna set'3 

powinien w tej dziedzinie liczyć si$.| 
uwagami, jakie mu komunikuje W y s ^ 
Komisarz, który, będąc przedstawi -
lem autorytetu Ligi Narodów, mo*: 
udzielać sugestyj, zgodnych z duenc"1 

tej wysokiej instytucji". 
Wysoki Komisarz Ligi Narodów 

ster, powołując się na rezultaty ostJ'J 
nich wyborów, podkreślił, że 10 proce" 
wyborców opowiedziało się przeciw'' 
polityce narodowych socjalistów I ż c ' ( 

właśnie prawa tej części ludności, 
leżącej do niemieckiej kultury, są k« ' c S 

jonowane 1 ona to zwraca się do Lis1 , 

Porozumienie polsko-
Protokuł umowy został parafowany w Sopotach dn. 21 b.n* 
W najbliższych dniach rozpoczną się rozmowy między m * ' 

nizacjami gospodarczemi, polskiemi i gdańskiem! 
staw tych w normalnych rozmiarach) ^ 
wykorzystywać reglamentacji guldfH< 

Warszawa, 23 września 
(PAT) Dnia 8 sierpnia 1935 r. rząd 

polski i senat Wolnego Miasta Gdańska 
postanowiły rozpocząć rokowania mają­
ce na celu usunięcie ujemnego oddziały­
wania gdańskiej reglamentacji guldena 
na polski handel i ruch tranzytowy przez 
obszar Wolnego Miasta oraz na swo-

tach w dn. 21 b. m. odnośnego proto-
kułu. 

Co się tyczy handlu i ruchu tranzy­
towego zapewniony został przez Senat 
i na przyszłość obecny stan zupełnej 
swobody obrotu dewizami. Ponadto na 
cele powyższe senat Wolnego Miasta 
udzielił zapewnienia przydziału dewiz 

rfN' 
d l a ' w y d a w a n i a zarządzeń, K t ó r e - m w ' 
by spowodować skurczenie się tego o".i 

bodny obrót gospodarczy pomiędzy Pol- z a guldena w tych wypadkach, w któ 
ską a Gdańskiem. rych zachodzi potrzeba takiego przy-

W tym celu prowadzone były pomię działu. » 
dzy przedstawicielami rządu polskiego i Odnośnie sprowadzania ' towarów z 
senatu Wolnego Miasta rozmowy, które Polski na potrzeby Wolnego Miasta, 
doprowadziły do parafowania w Sopo- Senat przyrzekł dążyć do utrzymania do 

PASTILLES YICHY-ETAT 
U Ł A T W I A J Ą T R A W I E N I E 

U S U W A 3 A Z G A G Ę 
CUKIERKI DO SSANIA 

mi-

tu towarowego i wreszcie nie dopi' s ., 
do żadnych dyskryminacyj firm Pr, 
stosowaniu reglamentacji guldena. . j 

W celu usunięcia powstających ' r ^ , 
nóści i przeszkód odno'śnie sprowa^^ 
nia towarów z Polski przy dokony^3"], 
tranzakcyj w poszczególnych bran*8' 
zostaną spowodowane niezwłoczne J° \ 
mowy pomiędzy polskiemi i gdańsk'*' 
organizacjami gospodarczemi. Rozrn0 , 
te mają się rozpocząć w dniach naib" 
szych. 

Powyższe porozumienie stwarza 
polskich sfer gospodarczych zaintcrcs 

wanych eolskim handlem zagranicz"^ 
przez Gdańsk oraz wysyłką lovr*f°H 

polskich do Gdańska właściwe pod 
dla rozwoju normalnych stosunków & , 
/Howych oraz harmonijnej współp r 8 

gospodarczef. 
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Dzis N.M.P. wyk. niew, 
Jutro Ładyslawa 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Ubyło dnia 

5.23 
17.34 
2.14 

16.32 
12,12 
4.15 

4 - o s o b o w a r o d z i n a o t r u t a ? 
Tajemniczy wypadek przy ul. Gdańskiej 46.— 
Przypadkowe zatrucie, czy samobójstwo? 

Drobne wiadomości 
I WZROST ZACHOROWAŃ na tylu. brzuszny 
HOotowano w ostatnim tygodniu w Łodzi. Llcz-
Jjj wypadków powiększyła się, w porównaniu z 
przednim tygodniem o przeszło 100 procent, 
'•rejestrowano bowiem 76 przypadków zachoro-
,'ń, podczas gdy w poprzednim tygodniu było 
•flko 37. 

Jeśli chodzi o Inne choroby ostro-zakafne, 
••Optowano w Łodzi w ostatnim tygodniu 33 
Pftypadki płonicy (szkarlatyny), 15 przypadków 
"•onicy (dylterytu), 7 przypadków róży, 3 przy-
«oki krztuśćca, 10 przypadków gorączki polo­
towej. 

ZARZĄD TELEFONÓW ŁÓDZKICH opraco-
"ta, że w Łodzi za-

jest < 13.969 telełonów. — 

ZARZĄD TELEFONÓW Łl 
**ł statystykę, z której wynik 
•"stalowanych jest obecnie 13.? .owany 
Abonentów telcłonicznych jest 12.000. Pome 
w*ż liczniki notują dokładnie kaidą rozmowę — 
•Merdzono, że w roku 1934 w Łodzi przeprowa­
dzono 65 miljonów rozmów, co stanowi wzrost o 
2t> proc. Poza tem przeprowadzono 600.000 roz-
"tów międzymiastowych i 35.821 rozmów między i 
*>«odowvch. 'odo wy oh. 

WŁADZE SANITARNE wszczęły energiczną 
y*lkę z potajemnym ubojem mięsa. W wyniku 
•ontrolt ujawniono sprzedaż mięsa pochodzącego 
• nielegalnego uboju w 4 sklepach. .Skoniiskowa-
*P 150 kg. mięsa i właścicieli tych sklepów po-
c'ągnięto do odpowiedzialności. 

m * 

. W PRZYSZŁYM TYGODNIU rozpocznie się 
1'sienna akcja sadzenia drzewek na ulicach Ło­
jki. Drzewa sadzone będą na wszystkich ulicach, 
*lóre jeszcze nie są zadrzewione, a które mają 
"ostatecznie szerokie chodniki. 

** 
, DZIŚ WE WTOREK,* dnia 24 bm winni się 

>'«wić do rejestracji w biurze wojskowem Za­
jadu m. Łodzi,' Przy ul. Piotrkowskiej 165 męż-
•Styźnl rocznika 1917 zamieszkali na terenie 5-do 
^pmisarjalu P. P. o nazwiskach na litery I, J, K, 

0 \ * zamieszkali na terenie 13 komisarjatu P. P. 
Ł»*vriskach na litery L, Ł, M, N, O, P, R. S. 

Domy się walą? 
Czy tez tylko przeczulenie 

lokatorów 
Po zarządzeniu rozbiórki domu przy 

Jd- Solnej 11, który groził zawaleniem, 
J^śród lokatorów starych posesyj łódz-
^ch wzbudziło się zupełnie naturalne 
^niepokojenie co do wytrzymałości do-
JJJÓW, w których mieszkają. Zaczęto o-
r^dać mury, badać wszelkie pęknięcia 
^szczałby i — alarmować inspekcję bu-
a°wlaną. 

Oto wczoraj do inspekcji budowlanej 
^Płynęło doniesienie lokatorów domu 
P f zy ul. Sienkiewicza 29, iż nierucho­
mość grozi zawaleniem. Lokatorzy 
s'w-ierdzili bowiem poważne rysy w mu-
r a , c h , które powstały wskutek słabości 
J^ązadeł, na których dobudowano przed 
*"ku laty czwarte piętro. 

Dziś uda się na miejsce komisja ias-
Ppcji budowlanej, która podda dom do­
sadnym oględzinom. 

Pożary wiejskie 
w okolicach Łodzi 

. Po dłuższej przerwie z wojewódz-
* w a nadchodzą znów liczne meldunki o 
D cżarach wiejskich. 
. Największy pożar wybuchł we wsi 
^aziska, gminy Sompolno. Ogień, zapró 
*zony w zagrodzie Michała Siekierskie-
r1.- Przeniósł się szybko, mimo wysiłku 
Miejskich strażaków na domy sąsiednie 
?° Itilku godzinach spłonęły doszczęt­

n i 5 cztery zagrody wraz z zabudowa-
"Jaiii. Straty oszacowane są na około 

W godzinach wieczorowych dnia 
wczorajszego rozegrała się w mieście 
ponura i dotąd niewyjaśniona tragedja. 

W domu przy ul. Gdańskiej 46 za­
mieszkiwała w suterynie od szeregu lat 
rodzina Wasiaków. Wasiak był podmaj-
strzym tkackim, do ostatniej chwili na 
niezłem stanowisku i pożycie'małżon­
ków, posiadających dwie córki: 10-let-
nią Henrykę i 14-letnią Genowefę — by­
ło zgodne i przykładne. 

Wczoraj wieczorem, około godziny 
ósmej, przechodzący obok drzwi Wasia 
ków sąsiad dosłyszał stłumione 

jęki rozlegające się w mieszkaniu. 
Po chwili — gdy kilka osób wkroczy 

ło do pokoju Wasiaków — uirzeli ich 
wszystkich czworo bez przytomności, 
leżących na łóżkach i na podłodze, jęczą 
cych cicho i zdradzających — sądząc z 
sinych twarzy i innych oznak — objawy 
zaczadzenia. 

Na stole stały ciastka i arbuz: widać 
było, że może z jakiejś szczególnej oka­
zji wszyscy byli przy lepszej, urozmaico­
nej dobrym deserem kolacji. 

Na miejsce przybyły dwie karetki po 
gotowia z lekarzami pogotowia miejskie 
go i Czerwonego Krzyża. 

Początkowo powstało podejrzenie, 
że cała rodzina uległa zatruciu gazem 
świetlnym. Jednak kontrola rur tę hipo 
teze zupełnie przekreśliła. 

Lekarze, stwierdziwszy masowe o-
trucie lub zatrucie, zajęli się przedewszy 
stkiem' dziećmi. Rychło okazało się, że 
najmłodsza z całej rodziny — 

10-letnia Henryka już nie żyła. 
Młody organizm pierwszy poddał się 
działaniu trucizny. Stan drugiej dziew­
czynki jest bardzo ciężki. Matka — 
Agnieszka Wasiak — została w stanie 
ciężkim przewieziona do szpitala okrę­
gowego, a ojciec i żywiciel rodziny — 
40-letni Bolesław Wasiak — po zabie­
gach lekarzy odzyskał o tyle siły, że zo 

Skcaęó£iu/e 
dalece... 

którym matka .może 
święcić więcej czasu, bo 

A D I O N 
P I E R Z E Z A NBĄ M6\ 

spędzi noc obok zwłok swej córki, któ 
rej zwłoki pozostawiono na miejscu aż 
do zejścia komisji sądowo-lekarskiej. 

Władze wdrożyły dochodzenie celem 
wyjaśnienia tego zagadkowego dramatu. 
Nie wiadomo bowiem, czy cała rodzina 
uległa zatruciu po spożyciu czegoś nie­
świeżego na kolację, czy też — co wy­
daje się więcej prawdopodobne sądząc gacn lenarzy oazysaai o lyie suy, ze zu- UAI« ANF W I Y ^ I ™ 7 K ^ , ^ ~ . T 7 V 

stał pozostawiony na miejscu. Wasiak z obj^ów^zfaobserwowanych "J^"^* 6 ™ 

wszyscy zażyli razem trucizny. 
W tym wypadku dzieciom musieli podsu 
nąć truciznę rodzice, lub dał ją sam Wa 
siak swym najbliższym. Wasiak był je­
dnak nieźle sytuowany. Zarabiał cały 
czas dość dobrze, mieli dostatnio urzą­
dzone, choć w suterynie, mieszkanie 
Te fakty czynią tragedię przy ul. Gdań­
skiej tembardziej zagadkową... (g) 
•>$IRH£FL tJCl&̂ TŁ '>.*'}-• '

t

V-J?GWIIX'LY V uii I Ułft, 

N a u k a c h o d z e n i a p o u l i c y 
Pierwszy dzień wykladów.-Od I -go października-marniały karne 

...»..,../,,,,. ŃNHNCŁND HLQ WS7VStkieh. nieszczęśliwych wypadków, jaką noto-: etapach — wczoraj uczono przechod 
wano ostatnio w naszem mieście, jest] niów na odcinku od pl. Wolności do pl. 
wymownym dowodem, że nauka ta by- Reymonta, dziś — na odcinku od placu 
ła ze wszechmiar pożądaną 1 że w inte- Wolności do Bałuckiego Rynku, jutro 
resie ludności jest podporządkowanie) znów od pl. Wolności do pl. Reymonta 
się wszelkim wskazówkom, których ( i tak na zmianę aż do dn. 1 października 
udzielają specjalnie wyszkoleni funkcjo- Nauka odbywa się w sposób bardzo 
narjusze policji. Po okresie nauki inan- interesujący. Aby ułatwić funk-^jonarju-
daty karne posypią się na tych, którzy szom policji ich zadanie, a równocześnie 
nadal lekceważyć sobie będą przepisy pouczyć przechodniów, wzdłuż całej 
prawidłowego chodzenia po ulicy. I magistrali wymalowano na skrzyiowa-

Narazle nauką objęta została całaj nlach ulic białe pasy, które mają ozna 

30 tys. złotych. 
W dwóch wypadkach władze po 

j ?'Cly podejrzenie, że ogieft został pod­
l o n y . Mianowicie pożar we wsi Emil­
ia za Zgierzem w zagrodzie Reinholda 
^ e i 'nana, gdzie spłonął dom i stodoła — 
^a wszelkie cechy powstałego przez 
^dpalenie i podobnie ogień we wsi 

narbice Dolne, pow. łódzkiego czyni 
Rażenie, jakby powstał za sprawą 
j-orodniczej ręki. Straty w obu wypad 
ach wynoszą po ok. 5 tys. złotych. 

magistrala łódzka, a więc część ulicy 
Zgierskiej, ul. Nowomiejska i ul. Piotr-

czać miejsca przejścia z chodnika na 
chodnik. Wskutek deszczu malowanie to 

Uroczysty obchód święta P.W. i W.F. 

dostatecznie widoczne dla wszystkich. 
Policjanci spacerują wzdłuż chodni­

ków, pilnie obserwując przechodniów. 
Trzeba nadmienić, że w sposób wysoce 
taktowny i grzeczny, nie wywołując za­
mieszania i nie karcąc przechodniów, 
zwracają im uwagę, jak powinni zacho­
wywać się na chodnikach i na "ezdnl. 
Pokazują, tłumaczą, objaśniają, cierpli­
wie odpowiadają na liczne pytania. 

W ciągu całego dnia komendant ro-
licji insp. Elsesser-Niedzielski, kierow­
nik bezpieczeństwa Nowakowski oraz 
starosta grodzki dr. Wrona osobiście 
kontrolowali, jak odbywa się nauka i 
czy funkcjonariusze policji zdają dobrze 
egzamin ze swego wyszkolenia. 

Pierwszy dzień nauki dał dodatnie 
rezultaty.Wierzyć należy, że cały okres 
nauki przyczyni się do. zmiany zacho­
wania się publiczności na ulicach miasta 

Dodać należy, że władze administra­
cyjne zwróciły się do dyrekcji szkół, 
aby I dla uczniów zorganizować popu­
larne pogadanki o przepisowem chodze­
niu po ulicy. 

Obecnie należy tylko zaapelować do 
społeczeństwa, by nie traktowało tej 
akcji jako rozrywki czy widowiska. — 
Wszyscy muszą sobie uprzytomnić, że 
akcja ta podjęta została gwoli ogólnemu 
bezpieczeństwu. I jeśli zdoła się przez 
to zmniejszyć ilość nieszczęśliwych wy­
padków w Łodzi — nauka osiągnie 
swój cel. 

Na zdjęciu widzimy przedstawicieli władz państwowych i samorządowych. Od 
prawejr prezydent Głazek (1), wicewojewoda Potocki (2), gen. Olszyna-Wil­

czyński (3), starosta dr. Wrona i inni 

Dyżury aptek 
Dziś w nocy dyżurują następujące apteki: — 

M. Kasperkiewicza — Zgierska 54, Sukc. J. Sit-
kiewicza — Kopernika 26, J. Zundelzwicz — ul. 
Piotrkowska 29, S. Bojarski i W Szat — Przejazd 
nr. 19, M Lipiec — Piotrkowska 193, A Rychtcr 
i B, Łoboda — 11 Listopada 86. 



„REPUBLIKA" nr. 263. Wtorek, 24 września 1935 r. 

W 14-tym dniu ciągnienia Loterji Pań­
stwowej, padły następujące wygrane 

NAGRODY POCIESZENIA PO SO Zl. 
110 334 465 90 560 82 601 29 829 63 941 

1023 63 103 216 60 73 338 443 50 72 549 68 882 
903 2051 59 178 309 41 47 580 614 17 725 45 53 
851 74 77 994 3003 243 72 87 321 58 418 554 626 
736 72 810 48 58 955 67 4057 64 104 56 75 94 
219 36 53 58 318 40 431 506 34 75 805 5007 111 
203 10 31 433 49 694 786 955 6085 199 254 360 
79 585 830 912 49 83 7261 87 317 22 55 520 22 
31 717 880 942 8048 70 296 334 87 422 523 76 
902 58 80 9062 121 45 292 352 417 606 726 
849 905 14. 

10140 266 502 04 659 753 902 24 11082 84 
134 289 93 321 96 502 42 603 54 820 23 32 76 921 
60 12041 231 55 81 367 83 427 34 53 71 541 72 
732 872 13217 60 88 309 404 06 09 10 32 699 798 
900 14 14031 112 57 214 19 82 349 434 573 607 
08 979 15035 371 404 16 96 565 717 92 825 939 
94 16247 301 33 89 409 76 597 627 59 806 17113 
270 78 91 96 481 516 66 861 710 36 802 57 78 934 
47 18145 94 277 302 413 26 502 33 652 721 31 
882 966 19036 93 114 202 45 54 65 89 383 407 26 
87 758 812 940 72 94 98. 

20000 17 70 75 161 202 36 44 87 388 460 745 
53 88 852 913 21211 328 521 37 56 612 30 69 80 
83 783 92 870 945 69 22000 171 88 97 394 473 
532 75 643 90 806 32 38 76 917 21 23040 66 131 
37 40 206 330 51 64 91 544 73 639 44 749 924 
40 60 88 24081 139 321 48 87 529 742 43 76 77 
800 85 925 90 25080 124 41 47 59 266 464 561 
615 55 61 80 95 777 898 902 29 54 82 26019 117 
19 255 64 358 489 581 83 645 57 86 784 807 10 
924 34 67 68 27071 202 54 303 44 98 480 568 ti03 
71 725 862 91 922 75 28198 248 383 434 33 60 61 
71 727 813 39 65 914 29334 519 70 600 13 55 89 
94 746 50 813 14 20 42 51 89 

300471 171 95 247 63 305 483 575 647 69 79 
717 51 993 31150 332 63 448 54 57 525 29 764 
865 32011 49 111 208 312 447 61 73 653 796 
813 90 91 93 905 07 33O02 06 70 120 96 71 82 211 
330 44 419 84 88 507 31 56 605 08 46 77 712 60 
94 853 82 89 932 69 90 34052 58 153 95 243 49 
53 341 51 672 752 849 98 909 64 66 85 35025 138 
342 479 525 616 55 726 36060 74 77 97 115 b4 234 
384 486 578 627 40 46 714 87 90 909 10 46 51 82 
37031 198 259 98 340 87 415 67 511 74 612 90 789 
845 52 907 90 99 38022 59 64 130 4<f €1 201 55 
90 95 377 405 517 627 711 82 834 39088 226 93 
374 404 69 508 62 619 55 709 26 31 63 96 827 
33 72 97 

40053 144 243 352 73 75 432 73 526 31 98 
621 51 62 797 818 28 41103 88 346 75 471 575 
606 63 722 88 977 42022 88 218 27 34 334 44 414 
56 59 65 607 23 717 834 939 43018 20 47 245 68 
70 83 413 25 64 673 99 727 30 834 971 44068 81 
89 165 226 74 437 504 39 653 87 714 805 900 55 
83 45084 92 195 311 81' 693 706 21 55 65 967 
46007 161 437 598 605 21 99 736 87 895 933 41 
47105 50 63 237 303 515 42 633 72 700 92 834 
905 35 48090 146 66 99 210 80 355 90 440 564 76 
89 97 605 65 96 715 84 897 934 86 49006 58 155 
62 66 88 94 333 45 77 417 19 70 510 19 50 53 80 
94 624 49 766 87 811 31 42 52 955 87 

50006 22 122 69 234 339 407 36 504 47 93 658 
94 764 71 90 896 916 92 51034 54 115 81 202 33 
60 382 492 594 759 68 855 913 66 52337 410 30 
83 520 44 45 61 69 643 72 703 34 887 919 20 43 
53066 68 99 202 42 90 300 475 554 85 97 648 751 
91 888 974 99 54075 121 45 96 398 417 22 89 
790 843 69 87 936 97 55157 276 89 316 486 671 
722 88 834 36 74 939 56022 47 100 311 444 560 
724 59 809 935 98 57020 189 93 239 54 96 315 
56 442 58 64 508 21 626 43 63 92 810 76 94 936 

58060 251 335 77 424 29 46 59 67 503 635 87 
718 49 868 59030 43 49 144 213 328 415 509 636 

w y g r a n y c h 
Ł ó d ź g r a I w y g r y w a 

M . 3 A T K A w na jw iększe j 
ł ó d z k i e j 

k o l e k t u r z e 
Sprzedaż losów do 1-ej klasy rozpoczęta! 

Piotrkowska 2 2 , 
Piotrkowska 6 8 , 
Nowomiejska 

Prospekty bezpłatnie! 

51 65 81 739 54 96 917 
60192 234 597 700 815 62 932 74 61000 186 

329.72 563 683 713 68 814 78 89 93 978 92 62092 
145 231 73 346 57 418 75 510 81 88 619 50 71 95 
807 41 57 76 94 905 08 63023 101 274 382 476 
504 65 85 631 57 762 92 94 933 64037 88 90 137 
260 80 356 433 503 668 71 785 814 24 50 963 
65021 42 97 106 455 683 91 868 982 66095 125 
85 269 502 12 18 54 674 750 73 83 809 59 948 
67002 16 47 108 90 317 25 72 98 479 97 551 83 604 
12 95 774 83 818 51 932 68000 07 10 16 63 161 
307 71 72 426 55 566 768 886 953 69040 54 75 85 
111 203 307 24 448 86 89 608 71 721 71 821 

218 72 358 68 534 44 90 673 735 49 853 75 98 
907 68 83 96002 11 31 41 205 51 89 99 331 36 
63 457 554 614 34 47 769 824 25 93 96 953 71 
97001 58 86 250 379 82 423 50 65 523 69 88 95 
619 99 711 27 57 810 18 39 43 93 912 93172 211 
29 27 99 315 51 543 95 665 716 17 960 99229 97 
303 434 95 544 712 800 07 95 948 

100093 104 10 55 52 286 369 565 972 101079 
130 83 484 99 515 650 54 777 854 925 '02014 106 
37 86 226 83 87 322 29 443 57 74 87 504 73 75 94 
725 37 40 46 60 65 838 81 925 60 103.120 004 284 
344 425 45 69 613 713 29 74 80 817 51 52 916 94 

I 104013 69 98 121 32 62 287 391 94 414 48 604 739 
„ Z ? ? ! 2 llcl35 324
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Nieodwołalnie ostat­
nie dni gościnnych 

występów teatru „ A r a r a t " J-ty tydzień rekordowego powo­
dzenia przebojowego programu p. n. 

„ A G E D Y L E OJF DER BUBĘ 
Dziś l przedstawienie o g o d z . 9 . 3 0 w l e c z . Ceny z n i ż o n e . 

To wiccei nit miłość 
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Premiera w Teatrze MieisKim 
Tajemnica powodzenia sztuk Fodora 

i BusFeketiego, polega na zręcznem I 
efektownem zmodernizowaniu starego 
ludowego melodramatu. A więc tematy 
prymitywne, konflikty bez fundamentu 
psychologicznego, ale bezpośrednio 
przemawiające do uczucia, lekki, nie­
wybredny dowcip, naiwne utożsamianie 
ubóstwa ze szlachetnością i bogactwa 
z nikczemnością oraz tradycyjny happy-
end ze zwycięstwem Dobrego nad 
Złem. Te stare, poczciwe, wyszarzałe 
wzorki węgiersko-wiedeńscy producen­
ci teatralni puszczają parę razy rocznie 
na ekran spółczesności, zaludniają go 
postaciami ze spauperyzowanej inteli­
gencji, rzucają ze sceny kilkanaście 
udatnych powiedzionek o kryzysie, ka­
pitalizmie, bezrobociu, małżeństwie, mi­
łości i niesprawiedliwości społecznej, 
wytwarzając w ten sposób atmosferg, 

której zarówno proletariusz z dyplo­
mem uniwersyteckim, ale bez posady, 
jak i burżuj, bez dyplomu, lecz z kontem 
bankowem — czują się mile połechtani. 
„Mysz kościelna", „Pieniądz nie jest 
wszystko", „Zwyciężyłem kryzys", są 
skonstruowane według powyżej wska­
zanej recepty. Napisane z niezwykłą 
znajomością sceny i publiczności, wy­
posażone w szereg znakomitych ról, po­
godne i wesołe — miały powodzenie 
wszędzie. 

Bus-Fekete, typowy przedstawiciel 
tej twórczości naddunajskich bulwarów, 
w jednej ze swych ostatnich sztuk „To 
więcej niź miłość" zmienił poważnie 
przyprawy swej kuchni literacko-tea­
tralnej. Zamiast lekkiego pseudo-pro-
blemu, postawił wyraźną tezę i usiło­
wał ją rozwiązać w szeregu dramatycz­
nych konfliktów. O cóż chodzi?. 

Kata Mihalik, piękna, lecz biedna le 
karka, od dziesięciu lat żyje z docentem 
Jerzym Wagnerem, chemikiem — wy 
nalazcą. Pobrać się nie mogą ze wzglę­
dów materjalnych. Wagner jest tak ubo­
gi, że nie może ukończyć studjów nad 
wynalazkiem filmu kolorowego. Ale 
Kata Mihalik zdobywa się na czyn nie 
zwykły : namówi człowieka, którego ko 
cha nad życie i który jest dla niej wszy 
stkiem na świecie, aby ożenił się z za­
durzoną w nim Klarze Monti, córce bo­
gatego przemysłowca, i w ten sposób 
zdobył środki dla kontynuowania pracy 
naukowej. Poza tern nic się w ich do­
tychczasowych stosunkach nie zmieni. 
Będą dalej się ubóstwiali i spotykali, 
Klara Monti zaś będzie rodzajem „kró­
lika doświadczalnego"... 

Ta sytuacja jest może efektowna, 
ale bardzo nieetyczna. Złamane pod­
stępnie serce małej Klary Monti to po­
spolita nikczemność, zdobycie tą drogą 
posagu to znów zwykłe oszustwo ma­
trymonialne. Autor czuje to, iż Kata Mi­
halik zwycięstwa odnieść nie może, bo 
na tego rodzaju sukces widz zareago­
wałby z obrzydzeniem. Doktór Kata Mi-

Nieście pomoc 
najbiedniejszy^ 

halik zna świetnie tajemnice ciała 
ł uc ­

kiego, ale nie jego duszy. Bo, oto czl°* 
wiek, któremu tak zaufała, iż posła'9 

go w ramiona głupiej gąski, zakochał s l 5 

w niej naprawdę i to wprost błyska^'' 
cznie — gdyż podczas nocy p^ślubi'^' 
Czyż ją więc kochał naprawdę? . 

Kata mogłaby wprawdzie żądać °* 
swego kochanka spełnienia umowy, a ' e 

wytłumaczono jej, iż to byłoby wys^ j 
niemoralne, bo „jednocześnie darować 
kraść nie można!"... ** 

Niema chyba nic bardziej żałosne!!0' 
gdy bulwarowy komediopisarz sięga i 1 0 

laury tragika. Powstaje z tego coś, c ° 
już nie jest komedją, ale jeszcze I , , e 

stało się dramatem. Powie ktoś — , l i e ' 
lodramat! Zapewnie, ale, niestety. 1 

pretensjami! Gdy Bus-Fekete wziąi s ^ 
do naśladowania Ibsena, stworzył s m ? ' 
ne sztuczydło. Póki akcja dzieje sU ̂  
atmosferze komedjowei, rzecz jest mi '^ 
wdzięczna i słucha się jej z przyJ e I T l ' 
nością. Ale gdy autor usiłuje stworzy". 
jeszcze jedną parę kochanków teatr-1* 
nych, gdy jego bohaterka przypina 
bie skrzydła heroiny w wielkim stylu 
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3-ch oskarżonych.-Fantazje adw. SzwaidSara 

C O L I 
Ł A G O D N I E 
D O K Ł A D N I E 

V walce z pożarami 
''okazy Ćwiczeń w oddziałach 
: OSP dla młodzieży szkolnej 

Klęska pożarowa w dobie kryzysu 
^ tem dotkliwsza, że pogorzelcom nie 
^ m i e trudno iest odbudować zgorza-
1 budynki. Klęska jest tem większa, że 
joduje zubożenie nietylko jednostek, 
JF* całego społeczeństwa i Państwa, 
'̂ tego też całe społeczeństwo winno 
%>Q|lić swe siły w walce z pożarami. 
JJrządzany rok rocznie „Tydzień Prze 
pPoźarowy" ma na celu nie tylko ze-
£r&nie odpowiednich funduszów na roz-
fjąowę straży pożarne), ale w pierw-
Ufto rzędzie uświadomienie społeczeń-

z akcją zapobiegania. Zapobieganie 
• ^ m to zmniejszenie strat spowodo-
.^ych pożarami do minimum. Zapobie­
gnie — to najskuteczniejsza walka z ży 
^ern ognia. 

Jak wykazują sfaitystyki większość 
**&rów powstaje naskutek nieostrożne-
? obchodzenia się z ogniem tak doro-

jak młodzieży i dzieci. 
, Dlatego też niewątpliwie doniosłe 
pczenie mają ćwiczenia pokazowe or-
U^owane w okresie „Tygodnia Prze-
y^ożarowego" — codziennie w godz. 
* !0-ej do U-ej i od godz. 19-ej do 20-ej 

następujących oddziałach: 
Bałuty — Zgierska 47 

f "ir— Listopada 4 
^ — Sienkiewicza 54 

^ — Napiórkowskiego 64 
.Jyskazanem byłoby aby ćwiczeniami 
o^yiszemi zainteresowało nauczyciel­

i - S 2 e«"okie koła młodzieży, powierzo 
e l ich wychowaniu. 

P Należy nadmienić, ie wymienione po 
Si każdorazowo będą poprzedzane 
.°tkiemi pogadankami z zakresu zapo 
Jfjtenia pożarom. 

Proces b. radnych łódzkich oczeki­
wany był z wielkiem zainteresowaniem. 
Miał on być bowiem echem wielkiego 
cyklu awantur i skandali, jakich widow­
nią była rada miejska w Łodzi przez sze­
reg miesięcy. Łódzka rada miejska zdo­
była sobie smutną sławę nietvJko w na-
szem mieście i nietylko w Polsce, gdyż 
wiele rozpisywała się o tych haniebnych 
wyczynach „przedstawicieli" społeczeń­
stwa łódzkiego prasa europejska. . 

Moment kulminacyjny nastąpił w 
dniu 28 maja b. i . Tego dnia po raz 
pierwszy w sali rady miejskiej 

polała się krew. 
pierwszy 

no spowodu szczupłości miejsca b. radni inieiskie, przy ,ednym stole z b. radnym 
Urbach i Czernik, którzy tak często mie Sztajnsznaidferem i widzieli dopadnie, 
wali z sobą scysje. Pomiędzy „narodów-że nie on atakował, lecz sam był atako-
cami", którzy w dniu 28 maja ruszyli do wany. 
ataku, SiedAanowskim i Kwiatkowskim, l ( l l f i 2 l t P k Z [ W O ^ O W C ! ł8CZKl posadzono ich oiiarę Golińskiego, k tó re - I^WiniC-A I 
go wówczas opatrywało pogotowie. 
Obok „narodowca" Miłocha, który z 
krzesłem w ręku pierwszy „natarł na 
wroga" kazano usiąść Lwu Holender­
skiemu. A później już sadzano jednego 
obok drugiego: Kożuchowskiego, Belkę, 
Bronisława Kowalskiego, dr. Rostkow 
skiego, Rakowskiego oraz adw 
mana. 

B. radni boczą się trochę na siebie. 

Skolei zabiera głos obrońca wszyst­
kich „narodowców", adw. Szwajdler. 
Jego przemówienie jakże żywo przypo­
minało te dysputy, które toczyły sit? w 
rozwiązanej radzie miejskiej. 

— Ja proszę o odroczenie rozprawy 
ponieważ także chcę powołać dodatko-

Wajc- j wych świadków'. Sąd chyba wie, że w 
łódzkiej radzie miejskiej były dwa obo­
zy: narodowców i żydów. (!?) Narodow­
cy byli w większości, a żydzi w mniej­
szości. Dlatego też narodowcy chcieli u« 
trzymać radę miejską, a żydzi pragnęli, 

lr^Adf&Pu T P i e i T z v , zajechały! Tak ich potasowano. Ale trudno, 
przed gmach rady trzy karetki pot fotn- '* . M ł l . i r u a i " \ 
wia i po raz pierwszy wkroczyli na salę W J " I SĆjO, 111G ^ 0 3 f l re iS l fó 
obrad funkcjonariusze policji, by poło-! Przy stole zbierają się wszyscy obroń' by" jąroz wiązano. Aby do tego doprowa 

!,cy oskarżonych. Adw. Grocholski wystę dzić, żydzi stale prowokowali narodow-
puje jako obrońca Czernika i Kożuchów ców i obrażali ich uczucia narodowe. To 
skiego, adw. Szwajdler zamierza bronić' samo było 28 maja. Narodowcy siedzieli 
wszystkich „narodowców", adw. Wach- \ spokojnie, a żydzi awanturowali się. (!?) 
tel broni adw. Wajcmana, adw. Hartman Gdy wreszcie narodowcy nie pozwolili 

Urbacha, Golińskiego i Holenderskie się sprowokować, żydzi zaczęli rzucać 

żyć kres awanturom • i bezeceństwom. 
Sprawa powędrowała do sądu. 

Proces, mimo, że juz( po raz drugi zna 
lazł się wczoraj na wokandzie, nie do­
czekał się merytorycznego rozważania, 
a to wskutek niestawiennictwa kilku o-
skarżonych. Ale już początek rozprawy j go, adw. Chwat — Urbacha i adw. Sza 
wczorajszej był bardzo interesujący i 
charakterystyczny. Świadczył on bo­
wiem, że ludzie, którzy niegdyś siedzieli 
po prawej stronie sali obrad w radzie 
miejskiej 

niczego się nie nauczyli 
Jak widać zresztą — proces, 

jer — Sztajnsznaidra. 
Woźny melduje sędziemu, iż 

nie stawili się trzej oskarżeni: adw. Ka 
zimicrz Kowalski, Władysław Gonera 

oraz Abram Sztajnsznajder. 

krzesłami. (I?) 
W ten sposób przemawiał adw. 

Szwajdler cały kwadrans. Według niego 
— w łódzkiej radzie miejskiej nie było 
nikogo poza narodowcami i żydami. We­
dług niego — wszystkie wysiłki i prace 

Wobec powyższego wstaje prokurator 1 w radzie miejskiej sprowadzały się tylko 
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w pierwszym terminie zapowiadał się 
bardzo skromnie, powoli urasta do olb­
rzymich wręcz rozmiarów. Już na wczo 
rajszą rozprawę powołanych było 

około 60 świadków. 
Wczoraj obrońcy oskarżonych pofolgo­
wali sobie: zaczęli zgłaszać dalszych 
świadków. Już nie poiedyriczo. Ucz gru­
pami. Ogółem zgłoszono wczoraj 

dodatkowo 50 świadków. 
A Bąd, pragnąc zorjentować się w lej 
gmatwaninie wzajemnych oskarżeń, zgo­
dził się na wszystkie wnioski obrony. 
Sprawa rozdęta będzie tak bardzo, że 
gdy już dojdzie do merytorycznej roz­
prawy, potrwa ona niewątpliwie kilka 
dni. 

O godzinie 9.30 rano sąd otwiera roz­
prawę. Przy stole prezydialnym zasiada 
sędzia Woyno. Obok niego — usus bar­
dzo rzadki w sądzie grodzkim i stosowa­
ny tylko w wyjątkowej wagi wypadkach 
— zajmuje miejsce prokurator Orlikow­
ski. Dla pomieszczenia wszystkich oskar 
żonych zwolniono kilka ław dla publicz­
ności. Nie wiemy czem kierował się 
woźny, wskazując poszczególnym oskar­
żonym miejsce, ale wytworzyły się 

sytuacje bardzo zabawne. 
Oto usiedli obok siebie, przytuleni moc-

który ; zgłasza wniosek o odroczenie rozprawy: do tego, że jedna strona chciała, aby 
Proszę sądu, sprawa mniejsza ma rada miejska istniała, a druga strona— 

tego rodza-u charakterze wszyscy wza- by rada przestała istnieć. I niewątpliwie 
! f i r a n i 5 ? lię . o s k a r z a « a ' L

W ty™ wypadku, ; byłoby cicho i spokojnie na posiedzeniu 
dla dokładnego zobrazowania całego w dniu 28 maja, gdyby 10 żydów nie ru-
przcbiegu zajścia w radzie miejskiej, mu- s 2 y l o do ataku na 35 narodowców. W 
szą byc pokazani świadkom wszyscy os- rezultacie adw. Szwajdler prosi, aby i je 
Ł ^ T k E Ł t e pozwolono zgłosić dodatkowych 
S \ P * moc b e 2 b , ę t , m C 2 n D a świadków - wszystkich b. radnych na-

tcgo tez znaszam wniosek o odroczenie | rodowców, którzy nie zasiadają na ła-
rozprawy i przymusowe doprowadzenie 
oskarżonych w drugim terminie. 

Sprzeciwia się temu wnioskowi adw. 
Grocholski, twierdząc, że art. 12S k. k., 
z którego są oskarżeni b. radni, nie na­
kazuje obecności oskarżonych na rozpra 
wie. Prosi więc, by rozprawa została me 
rytorvcznie rozpoczęta, a dopiero w jej 
toku będzie można zorjentować sie, czy 
obecność wszystkich oskarżonych bę­
dzie istotnie potrzebna. 

Adw. Wachtel przyłącza się d\> wnio 
3ku prokuratora, twierdząc, że dla zdo­
bycia prawdy materialnej obecność 
wszystkich oskarżonych jest wskazana i 
prosi zarazem o powołanie 5 dodatko­
wych świadków, którzy stwierdzą do­
kładnie, jaka rolę odegrał adw. .Wajc-
man w zajściach 28 maja. Przyłącza się 
do tego także adw. Szajer, prosząc o po­
wołanie jako dodatkowych świadków b. 
radnych Hipolita Piątkowskiego i Ada­
ma Sznajdra, którzy siedzieli w radzie 

wie oskarżonych. 
Wobec takiego postawienia sprawy 

przez swego kolegę, adw. Grocholski'1 

cofa swój wniosek o przystąpienie do 
meritum procesu. 

Sąd ogłasza decyzję*. 
„Ze względu na charakter sprawy, 

rozpoznawanie jej w nieobecności nie­
których oskarżonych jest niemożliwe. 
Sąd postanawia odroczyć sprawę i prze­
łożyć ją na inny termin, wezwać wszyst­
kich zgłoszonych świadków i zastoso­
wać wobec oskarżonych przymus sta­
wiennictwa. Świadka Milmana, który 
nie zgłosił się na rozprawę, sąd posłana 
wia ukarać grzywną w wysokości 30 
złotych, z zamianą w razie nieściągal­
ności na 2 dni aresztu." 

O godzinie 10,20 sprawa została 
przerwana. Nowy termin wyznaczony bę 
dzie w najbliższych dniach, Tym razem, 
wobec zapowiedzianych snnkcyj, roz­
prawa się napewno odbędzie. 

W Poczyna przemawiać językiem pa-
Jtycznym, to pożal się Boże, jakie to 

ate się ckliwe i melancholinjne. 

. Każde zagadnienie, choćby najbar-
f>ej ryzykowne z punktu psychologji i 

można postawić na scenie, ale 
f ° d warunkiem, że jego rozwiązanie 
, c dzie teatralnie efektowne i interesu-
3Ce- Czy można sobie wyobrazić bar-
, e3 drastyczny problem, niż w „Ko­
t l i k a c h " Grubińskiego, sztuce przed 
^°ma miesiącami granej w naszym 
^trze. A jak subtelnie ten temat kar-
°*°niny został ujęty jjrzez autora. Ina 
?ei iest u Bus-Feket'lego. Ten niewąt-
'wie zręczny komediopisarz, nie ma 

jpeżytego wyczucia „piece a these" 
le tn ie zna się na dowcipie, żarcie, 
°wiedzonku, ale nie pojmuje, że pew-
^ch delikatnych konfliktów dramaty 
^ y c h nie można rozwiązywać „chwy­

c i " z filmu amerykańskiego. Akt dtu 
j 1 ' w którym naocznie przedstawione 
^ nam jednocześnie i „straszne cierpie-

Pięknej Katy i błyskawiczne prze 
lżenie Jerzego Wegnera, uwodzone-
' w- noc poślubną przez własną żonę— 

razi fałszem psychologicznym i wulgar­
nością roboty pisarskiej. Akt trzeci 
znów, w którym bohaterka dowiaduje 
się, iż przegrała stawkę życia, dener­
wuje swą beznadziejną płytkością i pła­
czliwą nudą. 

Nie znaczy to jednak, aby cała sztu­
ka była utrzymana w tonacji romansu 
brukowego. Sztuka staje się plaska do­
piero wtedy, gdy autor zaczyna bawić 
się w filozofa. Póki Bus-Fekete jest so­
bą t. z. komedjopisarzem, a więc przez 
pierwsze cztery odsłony, bawimy się 
na sztuce jak najlepiej. Gdy jednak usi­
łuje rozwiązać bardzo zresztą teatralnie 
wdzięczny konflikt sytuacjami drama 
tyczneml, zamiast komedjowemi, które 
leżą w charakterze jego talentu, wpada 
w płaczliwe akcenty melodramatyczne, 
pełne fałszu, nieszczerości i pospolitego 
mazgajstwa. 

Grano starannie, choć nierówno 
Wykonawczyni głównej roli, p. Skrzy-
dłowska, która po dwuch latach pobytu 
na scenie wileńskiej, znów wróciła do 
Łodzi, miała ciężki orzech do zgryzie 
nia. Bo, czyż jest to przyjemne dla ak­

torki, skoro przez dwa akty musi wy- |sz tyk gry charakterystycznej i kilka-
krzywlać twarz w płaczliwym gryma-! krotnie była oklaskiwana przy otwar-
się?... Autor zbudował tak rolę, iż cięż-1 tej scenie: p. Szletyńskiego, który 
ko było wlać w nią szczerość i uczucie. 

Trudno też było p. Skrzydłowskiej 
stworzyć ze swej Katy Mihalik boha­
terkę o pełnych i mocnych akcentach 
dramatycznych, acz gra jej miała wie­
le dobrych momentów. 

W drugiej większej roli kobiecej za-
reprezentowała nam dyrekcja p. Dy-
wińską. Jest to młodziutka aktorka, 
naiwno - charakterystyczna, niezwykle 
uzdolniona. Jej Klara Monti miała tu­
pet, humor, wdzięk, temperament, sen-
tymencik. Niewątpliwie dobry to bę­
dzie nabytek dla teatru. 

. W głównej roli męskiej wystąpił no-
wozaangażowany p. Kalinowski. Wa­
runki zewnętrzne doskonałe, ale aktor 
to jeszcze surowy, bez techniki, operu­
jący środkami prymitywnemi i naiwne-
mi. 

W rolach dalszych przedewszyst-
kiem należy wymienić p. Chojnacką, 
którą, jako kokotką, stworzyła majster-

choć powtórzył jedną ze swych starych 
ról, stworzył przemiłą, ciepłą postać 
starego profesora, p. Diuiajewską (do­
skonały typ starej służącej). Zawiódł 
p. Żurowski (Sindele), raziła p. Skwar-
Bka (Lala Monti), o .pomstę do nieba 
wołali, operetkowo przedstawieni, stu­
denci. 

Reżyserja dr. Bujanskiego sumien­
na, ale pełna niedociągnięć. Któż w i ­
dział studentów politechniki, zachowu­
jących się, jak wstępniacy. Pozatem 
należy mocno osuszyć to morze tez, ja­
kie rozlało się w ostatnich dwuch ak­
tach i energiczniej wytłumaczyć parze 
kochanków, iż grymasami należy ope­
rować hardziej oszczędnie. Naogól jed­
nak sześć obrazów sztuki poszło skła­
dnie, co świadczy korzystnie o spraw­
ności personelu technicznego. 

P. Mackiewicz, jako dekorator — 
nie zawodzi nigdy! 

W. POLAK. 



„REPUBLIKA" nr. 263. Wtorek, 24 września 1033 r. 

Rodzice Jacoba zakładnikami wNiemczech 
T a j e m n i c a u k ł a d u m i ę d z y S z w a car ją a NiemcamJ.— 
P i e r w s z a K o n f r o n t a c j a z W e s e m a n e m . — N i e m c y z a ­
s t r zeg ły sob,ie n i e u j a w n i e n i e t a j e m n i c „ G e s t a p o " 

teraz do Strassburga, a stamtąd do Pa­
ryża, gdzie czekają na mnie przyjaciele. 
Narazle nic więcej nie mogę powiedzieć. 
Pozwólcie ml odetchnąć. Dopiero 3 maja 
przewieziono mnie z więzienia „Gesta­
po" do Moablt i tam dopiero otrzymałem 
pierwsze 50 franków, przesłane przez 

Sprawa zwolnionego z niemieckiego 
więzjenia dziennikarza. Bertolda Jacoba 
nie przestaje interesować opinji publicz­
nej. Jak wiadomo, Jacob, wypuszczony 
z więzienia w Bazylei, udał się do Strass 
burga, skąd wkrótce przeniesie się do 
Paryża. 

W więzieniu w Bazylei nastąpiła kon 
frontacja między Jacobem a Wesema­
nem, oskarżonym^ jak wiadomo, o por­
wanie dziennikarza i przekazanie go a-
gentom „Gestapo". Podczas konfronta­
cji ujawniły się znaczne różnice zdań, 
rzucające poważny cień wątpliwości na 
dotychczasowe zeznania Wesemana. Po­
dobno zeznania Jacoba dały władzom 
szwajcarskim nowy materjał obciążają­
cy również szereg przebywających do­
tąd na wolności osób. Weseman, ujrzaw­
szy Jacoba przed sobą, zbladł albowiem, 
nie spodziewał sie, że jego ofiara wy j ­
dzie kiedykolwiek na wolność i zapytał: 

— Co pan ma przeciwko mnie?... 
Jacob odnowiedział ze spokojem: 
— Nie czuję do pana ani nienawiści, 

ani nawet pogardy... Odnoszę się do pa­
na z całkowitą obojętnością... 

Lewicowa prasa szwajcarska wyra­
ża swe niezadowolenie z tajemniczego 
zachowania się władz w sprawie Jaco­
ba i krążą pogłoski, że w układzie z 
Niemcami rząd szwajcarski wziął na sie­
bie pewne zobowiązania. Przedewszyst-
kiem pełnomocnicy niemieccy zażądali, 
aby wieść o zwolnieniu Jacoba nie prze­
dostała się do prasy, zanim Jacob nie 
przybędzie do Bazylei. Następnie rząd 
szwajcarski mial się zobowiązać do nle-
ogłaszania skargi, wytoczonej przez 
szwajcarskiego pełnomocnika prawnego 
na ręce komisji arbitrażowej. Mówi się 
również o tem, że akt oskarżenia prze­
ciwko Wesemanowi ma być złagodzo­
ny, zwłaszcza w tych ustępach, gdzie 
mowa test^n zagranicznej akcji niemiec­
kiej policji politycznej. Wn-sz&ie. władze 
szwajcarskie •'triiały się zobowiązać do 
tego, że przynajmniej na terenie Szwaj-
carji, ani Jacob ani jego żona nie udzielą 
żadnych wywiadów. 

Ten ostatni punkt umowy potwier­
dziła pani Jacob w rozmowie z pewnym 
dziennikarzem, który zwrócił się do niej 
z prośbą o wywiad. Oświadczyła ona, 
że prokuratura zabroniła jej kategorycz-
nle zabierania g'osu w snrawie jej męża. 

W I E D E Ń 
PARYŻ 
LONDYN 

OTO 
pasmo sukcesów 
wspaniałego filmu 

„MIŁOST 
wg. głośnego arcydzieła 

A. SCHMTZLERA 

JblEBEbEI" 
Wkrótce w kinie 

R I A L T O 

NASI MEDYCY W CZECHOSŁOWACJI. 
Grupa złożoną z 18 słuchaczy i slu:haczek 

Uniwersytetów w Warszawie i Poznaniu znaj­
duje się obecnie w podróży dla studjów w 
Czechosłowacji, odwiedzając z inicjatywy 
związku medyków Czechosłowacji w Bratysła­
wie dla studjów praktycznych kliniki uniwer­
syteckie w Pradze, Bernie i Bratysławie oraz 
słynne miejscowości kuracyjne Czechosłowacji. 
Pierwszą wycieczkę naszych studentów w u-
bległym tygodniu do Zdrojowiska Piszczany 
spotkało nader gościnne i serdeczne p-żyjecie 
ze strony władz lokalnych i Zarządu Zdrojo­
wego. Pod kierownictwem lekarza Zdrojowego 
Dr. Ludwika Billesa zwiedzili medycy polscy 
źródła i kąpiele mułowe, domy i urządzenia ką 
pielowe i wysłuchali następnie w związku z 
tem pouczającego wykładu „O zasadniczych 
linjaeh kuracji chronicznego reumatyzmu". Nasi 
przyszli lekarze mieli temsamem sposobność 
zapoznania się w Czechosłowacji z wielu siyn-
riemi miejscowościami kąpielowemi o pierwszo­
rzędnych urządzeniach balneologicznych. Wy­
poczywali również w Zdrojowisku Piszczany 
na nowo urządzonej plaży termalnej „Ewa"'. 
Następnie udali się do Bratysławy, skąd ulano-
wane są nowe wycieczki do Wiednia i Buda­
pesztu. 

Do Bazylei przybyło około siedem­
dziesięciu dziennikarzy zagranicznych, 
którzy chcieli uzyskać wywiad z Jaco­
bem, jednakże władze więzienne nie do­
puściły doń nikogo. Reporterzy — foto­
grafowie czekali całą noc przed więzie­
niem, by zdobyć jego zdjęcie do tygod­
ników ilustrowanych oraz filmowych. 
Władze przeznaczyły dla Jacoba naj-
schludniejszą celę, która zamieniła się 
wkrótce w wielką kwiaciarnię. Ze wszy 
stkich stron nadchodziły bez przerwy 
kwiaty oraz depesze gratulacyjne. Kilka 
najpoważniejszych wydawnictw świato­
wych zwróciło się doń z propozycją za­
kupienia jego artykułów na temat por­
wania 1 przebywania w Niemczech. 

W piątek o godzinie wpół do czwar­
tej po południu wypuszczono go z wię­
zienia w Bazylei. W aucie policyjnem, 
oprócz Jacoba, zajęli jeszcze miejsca: — 
jego małżonka, brat, szwagier 1 nnczel-
nik policji kantonalnej w Bazylei. 

O godzinie 3-ej min. 45 wszystkie 
formalności były już załatwione i Jacob 

TJATP, 
' M B I Y K A / Z I U K A * 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś, we wtorek, punktualnie o godz, 

wiocz. a w środę i w czwartek o godz. 7.30 
czorem powtórzona będzie komedja Fodors ' 
„Mysz kościelna" z Jadwigą Zaklicką. Bil*')' 
cenie zrzeszeniowej do nabycia przy kasie. , 

W piątek „To więcej niż miłość". W .«°b°!; 
po południu po raz drugi arcydzieła Slan:s[% 
Wyspiańskiego „Warszawianka" i Sędziowie fll 

młodzieży szkolnej. 

Ł Ó D Z K I E T E A T R Y POPULARNE. 
(Ogrodowa 18). . . 

We wtorek, dnia 24 bm o godz. 8.15 * i e v ; 
i codziennie komedja w 3-ch aktach St. Kieof,» 

Sra 
P W NA 

PROGH 
UJ! 

KAPITA 

żonę. 
Redakcja jednego z pism strassbur-

skich przygotowała wielki bankiet na 
cześć Jacoba, jednakże na jego prośbę, 
zaniechano uroczystego powitania... 

Jest rzeczą wątpliwą, czy Jacob za­
bierze obecnie glos na temat swego por­
wania i pobytu w Niemczech, jakkol­
wiek miałby niewątpliwie wiele do po­
wiedzenia w tych sensacyjnych spra­
wach. Ale przyczyna jego milczenia tkwi 
w tem, że 
. w Berlinie mieszkają jego rodzice... 

Przed dwoma tygodniami do Jacoba 
— ojca przybyła policja i zaprowadzono 
go do więzienia, by mu pokazać żywe­
go syna i położyć kres plotkom, kursu­
jącym na temat jego rzekomej śmierci 

skiego p. t. „Życie jest skomplikowane". 
1 Dom Urzędników Skarbowych (Skarbowa ?8'' 
I W czwartek, dnia 26 bm. o godz. 8.15 ^ 
otwarcie teatru komedja muzyczną w 3 
nach W. Larockiego p. t. „Miłość na podda' 

TEATR ROZMAITOŚCI. 
Ostatnie dni gościnnych występów ZNA .KOI"1' 

tego zespołu teatru „Ararat'' w nrzcbpl 0^ 
I prap-ramie p. n. „A gedyln OJF der bube" J. 
I. przedstawienie o godz 9.30 wiecz. Ceny 
żone 

w. ~ j . j i i j u v u u J K ^ J U I Ł^iuaŁ jwgu iz.Ł.auuiLj .MIIILI*~I. 
stanął na terytorium francuskiem, jako Następnie oznajmiono ojcu, że syn jego 
wolny człowiek. Na granicy czekało już I będzie mógł być wypuszczony na wol-
nań auto, wysłane przez kolegów-dzien- j ność, o ile rodzice Bertolda Jacoba po-nikarzy ze Strassburga 

Przed odjazdem Jacob oznajmił dzień 
nikarzom: 

— Jak widzicie, czuję się doskonale i 
jestem szczęśliwy, że wszystkie kosz-
marne przeżycia mam już za sobą. Jadę 

zostaną w Berlinie. Ponieważ matka 
przebywała w tym czasie u starszego 
syna w Amsterdamie, wezwano ją tele­
fonicznie. 

W dwie godziny potem Jacoba wy­
wieziono z więzienia w Moabit... (Lu). 

C Z y S T O S t T O N U 
L U K S U S O W E W Y K O N A N I E 

O T O Z A L E T Y N A J N O W S Z Y C H M O D E L I A P A R A T Ó W R A D J O W Y C H 

T E K A F O N MM 

Problem doskonałego odbioru radiowego 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

WTOREK, 24 września 1935 r. 
6.30—6.33: Pieśń „Kiedy ranne wstają , 

i rze . 6.33—6.34: Pobudka do gimnastyki. 6'',, 
6.50: Gimnastyka. 6.50—7.50; Muzyka (po1'' 

. W przerwie o godz. 7.20: Dziennik pora»»' 

. 7.50—7.55: Odczytanie progr. na dzień bietWj 
7.55-8.00: PaTę informacyj. 8.00—8.10: AudYJl, 
dla szkół. 8.10—11.57: Przerwa. 11.57— 
Sygnał czasu z Warszawy, Hejnał z Krako*^ 
12.03 — 12.15. — Dziennik południowy. 12.15 
12.35 Audycja dla szkół (dla dzieci młodszy"11'; 
,,Śpiewajmy pinsenki" — poprowadzi prof. 
nisław Rutkowski. 12.35—13.25 Muzyka W* 
w wykonaniu Malej Orkiestry P, R. pod x [ 
Zdzisława Górzyńskiego. 13.25—13 30 Chw'^ 
dla kobiet. 13.30—13 JS Z rynku pracy, I j j j 
—14.30 Muzyka lekka i piosenki — płyty. 

—15.12 Przerw*. 
15.12—15 15: Przegląd giełdowy łódzki. 
15.15—15.25: Przegląd giełdowy warszawski. . 
15.25—15.30: Wiadomości o eksporcie pol*'"?: 
15.30—16.00 Muzyka salonowa w wvk. zespo 

Wiesława Wjlkosza. 
16.00—16.15: Skrzynka P.K.O. > 
16.15—16.45 Recital skrzypcowy Stanislawn F1' 

berga. 
16.45—17 00. Cała Polska śpiewa — audycję tu 

wadzi prof. Rutkowski. * 
17.00—17.15. „Ze świata w^lkich i drobnych*}, 

nalazków" — „Mydło" — pogadank-
Wacław Frenkiel. to 

17.15—17.50. Koncert kameralny w wykofl'', 
Alberta Ka:za (wiolonczela) i Stani<J". 
Szpinalskiego (fortciian) Transmisja z « ,j 

17.50—18.00. Skrzynka językowa 
Doroszewski 

Przeciętny radioamator przy kupnie ncwego 
odbiornika zapytuje przedewszystkiem o ilość 
lamp w aparacie, utarło się bowiem mniemanie, 
że Im więcej lamp jest w odbiorniku, tem lep­
szy będzie odbiór. 

W rzeczywistości jednak ilość lamp odgry­
wa podrzędną rolę w nowoczesnej konstrukcji 
aparatu. Jakość odbioru zależy od całego sze­
regu czynników, z których wymienić należy: 
konstrukcję, dobór części składowych, staran­
ność wykonania oraz jakość lamp. 

Nowoczesna technika radiowa dąży do 
zmniejszenia ilości stopni wzmocnienia, co w 
dużym stopniu wpływa na poprawę czystości 
odbioru. W tym celu stosuje się obecnie za­
miast normalnych lamp odbiorczych — pentody 
odznaczające się znacznie większą wydajnością 

Weźmy naprzykład najnowszego typu od­
biornik Philips 44 A (model 1936). Posiada on 
w każdym z 3 stopni wzmocnienia pentodę Mi-
niwatt, z których każda posiada moc 2 normal­
nych lamp odbiorczych. Można przeto powie­
dzieć, że Philips 44 A posiada moc i sprawność 
odbiornika 6-lampoWego, nie posiadając jego 
wad. 

Pozatem należy podkreślić, że odbiornik 
Philipsa 44 A posiada 3 obwody, filtr widmowy, 
wymienną skalę z nazwami stacyj oraz culy 
szereg innych niemniej ważnych ulepszeń tech­
nicznych. 

Jak się dowiadujemy, sprzedażą tych odbior­
ników zajmują się autoryzowane punkty sprze­
daży Phiiipsa, których w całym kraju istnieje 
około 250. Firmy te, wybrane spośród najsolid-
niejszŁch, pełnią rolę poradni fachowych. 

prof. wW1" 
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W i ę c e j n i ż f i l m : 
O D K R Y C I E ! 
JOASIA-BRZYDULKA 
JOASIA-CUD DZIEWCZYNA 

D W I E J O A S I E 
odtwarza J a d w i g a S m o s a r s k a 

18.00— 18.30. Muzyka lekka — pty'.y. , 
18.30—18.40. Rozmowy z radiosłuchaczami 

przeprowadzi red. Jan Piotrowski. . ( 

18.40—18.45. Chwilka strażacka. „Straże r °# | , , 
a społeczeństwo" — wygł. Ins. Miecz. K" 

18.45—19.10. Muzyka popularna — płyty. 
19.10—19.20: Zapowiedź programu na dzień 

stępny. 
19 20—19.35: Koncert reklamowy. 
19.35—19.40: Wiadomości sportowe lokalne. 
19.40—19.50; Wiadomości sportowe ogólne. 
19.50—20.00: Pogadanka aktualna. 
20.00—20.50. Operetka Oilenbacha p. t. ,,Nr-

w 1 akcie 
20.50—21.00. Dziennik wieczorny. 
21.00—21.05. Obrazkj z Pohki współczesne). 
21.05—22.30, Koncett w wykonaniu Orkiej^, 

Symfonicznej P. R. ;.<od dyr. Józefa Oz'"1 

skiego. 
22.30—22.45. „Kró'ew;ka idylla' — ieljetnn 

o-łosi Paula Lamowa. 
2P.45—23.00, „Ludzie nieznani" 

prowicza - - Łóń-.k's Minuty Literackie »• 
opracowaniu Grzegorza Timnfiejawa. I|» 

23.00—23.05: Wiadomości meteorologiczne 
komunikacji lotniczej. 

23.05—23.30: Muzyka, taneczna (płyty). 
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AUDYCJE ZAGRANICZNE, 

ANGLJA (Reg. Progr.) Koncert symf. z Q ° e 

Hallu. Dyi Wcod. 
LENINGRAD. Kr,uu?it symfoniczny. 
BRUKSELA FRANC Koncert symf. 
RYGA. Utwory Mozarta i Bcctl.ovcna nC 
WIEDEŃ. „Zew ojczyzny' — audycja s l o ^ 

muzyczna. 
POSTE PARfS'EN Utwory Chabrlera. 
BUDAPESZT. Fesliyal Belliniego. . 
PARIS P. T. Kommrt orkiestry. 

JEST JEDEN TYLKO LOKAL... 
Jest jeden w Łodzi lokal, gdzie można s ty*11 

brze zabawić i mile spędzić czas Lokalen> 
fest „Tabarin", miejsce codziennych spotka" r 

bliczności łódzkiej. . „jil 
Czas w „Tabarinie" upływa na ogl*<• 

świetnego programu artystycznego i na t a i ^ l 
W programie występują najlepsze siły, jak' {iy 
Kamińsklch, niezrównanych tancerzy, odit** f%t 
jacych kilka doskonałych numerów. TAI>E # 
zbierają huczne oklaski za dobrze wykonań* 

Emocję budzą występy duetu Airmins, / 
menalnych akrobalów - komików, popisu)ą 

się w groteskowym numerze z jabłkiem. j y 
Program dopełniają występy tancerW 

Relli. $ v $ 
A do tańca przygrywa najlepsza °^.0t1 

Szymkiewicza, posiadająca bardzo wozma'c 

i bogaty repertuar. , • / 
Dziś jak zwykle odbędzie się w „Ta D 8 r !^, » 

o 5.15 fajf z pełnym proo-ramem artystyczny15 

wieczorem dancing. 

7 C 1^g 
OUsze ; 
8MACHI 

, Wc 
^ Kr, 

['ego 
x,Up ^ 

WAHN 
8kieg 0 

No 
M c i e 

^ie 

He 



.REPUBLIKA" nr. 263. Wtorek, 24 września 1935 r. 

, 3 30 

ra -
.ty * 

5 la* s 

,' dl-1 

28). 

ko*1' 

U A f e r y i f a ł s i e r s t w a i K i p l a n e p r z o d u j e ! 
w n a s t ę p n y m 

p r o g r a m i e 
u j r z y c i e 

K a p i t a l n a k o m e d j e 

..DWIE 
Poszkodowani zostali liczni dyskonterzy łódzcy. 

Oskarżony przyznaje się do winy 

CC 

.łylfj 

.8ooł' 

12.03* 

14.30 

i r! 

JOASIE 
Z JADWIGĄ 
SMOSARSKĄ 

^zie to po t.Roześmlanych oczach" 
'iBengall1' nasz trzeci tegoroczny 

P r«bój. 

N i 
Tydzień szkoły powszechnej 
,Jak już donosiliśmy, w pierwszych 

•*lach października przeprowadzona zo 
•"tnie na terenie Łodzi wielka akcja na 
*ecz budowy gmachów szkół powszech 
'Vch. Akcja ta, pod nazwą „Tygodnia 
jkoły powszechnej", ma być zainicjo-

a n-a równocześnie na obszarze działal-
"°ści kurałorjum okręgu szkolnego war-
.'*&Wsko-łódzkiego, a więc nietyjko w 
°dzi i Warszawie, ale także we wszy-

.r^ich miastach i miasteczkach powia-

.?w województwa łódzkiego i warszaw­
ce" • • •-« 

Wczoraj przed-sądem okręgowym 
rozpoczęła się anonsowana iuż przez 
nas rozprawa przeciwko Mikołajowi 
Kipianlemu 1 Józefowi Fulmańskiemu. 

Jak donosiliśmy, Kipianiemu zarzuca 
akt oskarżenia fałszerstwo 22 kwitów 
kasowych - asygnat do kasy 31 pułku 
Strzelców Kaniowskich i 6 zleceń wy­
płaty na tę samą kasę. Oskarżony pod­
robił podpis dowódcy pułku i odcisnął 
pieczątkę pułkową i spreparowane w 
ten sposób kwity 1 zlecenia rzucił na ry j 
nek dyskontowy w Łodzi. 

Po blisko trzyletniej działalności te­
go rodzaju i po obrotach, wynoszących 
setki tysięcy złotych — rzecz się wy­
dała i w rezultacie kilkunastu dvskonte-
rów poniosło .straty. 

Fulmański odpowiada za to. że po­
magając Kipianiemu, podawał się za 
dostawcę do pułku 1 podrobił cesję na 
niektórych kwitach. 

Rozprawie przewodniczy sędzia Wi ­
śniewski. Oskarża prok. Skaoski. Obro 
nę wnoszą: Kipianiego adw. Kempner, 
Fulmaniegn — adw. Skabiczewski. 

Oskarżony liczy 35 lat. iest grii?!-
nem. Ma mocno szpakowate włosy i 
•wygląda na o wiele starszesro. Nietylko 
w wymowie oskarżonego — w pierw­
szej chwili trudnej do zrozumienia, ale 
i w jego rysach twarzy odbiia się wy­
raźnie jego egzotyczne pochodzenie. 

• Po- odczytaniu aktu oskarżenia, obej­
mującego 54 strony- pisma maszynowe­
go sąd, pragnąc zwolnić świadków, któ­
rych w tej sprawie jest 62 — zadał o-
skarżonym jedynie pytania zasadnicze: 
czy przyznają się do punktów lnkry-ni-

kwitów i zleceń przyznaje sie zgodnie z Doszło do tego, że dyskonicr Bryl 
aktem oskarżenia. Zaprzecza jednak, dostarczał oskarżonemu i Bichaile pie-
by to nadużycie miało jakikolwiek zwią niędzy, gdy trzeba było pokrvć l:wit-
zek z jego urzędowaniem. Płatnikiem 1 dyskontera Karpa i naoawrót: Karp za-' 
pułku nie był nigdy. Podpis dowódcy' opatrywał obu w pieniądze, gdy przy-
pułku podrobił ktoś inny. Oskarżony, padał termin płatności dla Brvla. Póź-' 
nie przyznaje się dalej do oszustwa na niej liczba dyskonterów wzrosła łącz--' 
szkodę dyskonterów, twierdząc, że nie do 13. Kwity, początkowo wvstawia 
prócz Klingera i Kazimierskieeo wszys-'ne na jednostki tysięcy, opiewały iuż 
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-tego. Z tego względu w dniu wczoraj , 
f*Vm w lokalu kuratorium szkolnego od- o s k a r ż e n , a t 

M się zjazd delegatów obwodowych ko | l n i a n i . h v f v k o i l t r a k t r 
"Wetów „Tygodnia szkoły powszechne) 
f,obu województw, aby omówić wszyst­
kie szczegóły, które mogą wpłynąć na 

• ̂ ^odzenie imprezy, 
jj ,^-stalono więc, że w ciągu tego ty-
^°driia odbędą się zbiórki w lokalach 

a n i W ę t y c h i na ulicach, pochody, kon-
C e r t y , akademje, odczyty oraz imprezy 
0 różnym charakterze. Najgłówniejszą 

2 eczą jest zaapelowanie przez te impre 
V do ofiarności publicznej, aby zdobyć 

Y ciągu tego tygodnia jaknajwiększe fun 
JUsze i móc przystąpić do budowy ki lku 
""lachów szkolnych w Łodzi 

a * 

. Wczoraj odbyła się na Chojnach przy 
7 Królewskiej 15 uroczystość poświęcę 
j a nowego gmachu szkolnego. Uroczy­

ło poświęcenia dokonał J. E. ks. bis-

Kipiani, były kontraktowy porucz­
nik 31 pułku, zwolniony ze służby z 
dniem 1 stycznia 1935 r. do podrobienia, 

e * ' 

W' 

e » u 

cy z nich wiedzieli, że kwity sa fałszy­
we. 

Drugi oskarżony nie przyznaje się 
c'o niczego. 

Większość świadków 
dowani przez Kipianiego. Przed sądem 
przesuwa się kwiat dyskonterów łódz­
kich. 

Oskarżony wyjaśnia w jakich oko­
licznościach rozpoczęły sie jesro oszu­
stwa. Oświadcza jeszcze przedtem na 
wstępie, że pragnie w swych wyjaśnie­
niach dać świadectwo prawdzie i że 
nie zamierza uchylać sie od odpowie­
dzialności za to, co istotnie zawinił. 

Kipiani wyjaśnia szczegółowo, cy­
tując kwit za kwitem i dostawę za do­
stawą, jak za każdym razem, początko­
wo mała sprawa rozszerzała swój za­
kres. Zaczęło się przecież od 1600 zło­
tych należnych Mackielle. 

Powoli zostali do afery wciągnięci 
ludzie z miasta. Oskarżony i jego współ 
nik Bichajło uczynili z dyskonterów do 
stawców, płacili im za dyskonto kwi ­
tów, opiewających na trzy tygodnie, 
niejednokrotnie tysiące złotych nowomi 
oczywista kwitami — wszystko w tym 
celu, by pozwolić tej poruszonej od do­
stawy Mackiełły lawinie toczyć się da­
lej i nie dopuścić do wjelkieeo skandalu 
jakim byłoby pęknięcie jednesro ze sta­
le powiększających się ogniw tego fa­
talnego łańcucha. 

u,,, mmm m\\\wm\mu\\t ^ , _ i 
N a f r o n c i e r o b o t n i c z y m 

Interwencja Inspektoratu pracy. — liemorjał sezonowców 
cy podjęli starania w kierunku uzyska­
nia-prawa do zasiłków zimowych.Wczo 

wystosowany został w tej sprawie 

KUP Wł. Jasiński w obecności starosty 
^akowskiego, prezydenta płk. Głazka, 
S czelnika wydziału oświaty i kultury 
jaltratusa i insp. szkolnego Ochędal-
s«iego. 

Nowy gmach ma wykończony całko-
^cie parter. W salach parterowych znaj 
j * l e pomieszczenie 700 dzieci. Pierwsze 

drugie piętro będzie wykończone w 

GRAND KINO 
—— 

jtekord powodzenia 

W zakładach przemysłowych braci 
Geyer przy ul. Zgierskiej 96 powstał 
poważny zatarg na tle niepunktualnego 
wypłacania zarobków robotnikom. Ro­
botnicy uchwalili rozpocząć strejk, 
przedtem jednak postanowili poczynić 
próbę polubownego załatwienia zatargu 
i zwrócili się do inspektoratu pracy o in­
terwencję. 

Na wczoraj wyznaczona była w ins­
pekcji konferencja obu stron. Wobec te­
go jednak, i* przedstawiciele dyrekcji 
nie stawili się — inspektor pracy za.tpe-
lowa" do robotników, bj, narazie nic 
rozpoczynali strejku, przyczem zapowie 

raj . 
memorjał do ministerstwa opieki spo­
łecznej. 

Niezależnie od tego w nadchodzący 
czwartek wyjeżdża do Warszawy dele­
gacja międzyzwiązkowa komisji w skła­
dzie ośmiu osób, która osobiście inter­
weniować będzie w sprawie tej w mini­
sterstwie. 

• * 
Zarząd drogowy powiatu łaskiego 

zwolnił z pracy 100 sezonowców, któ­
rzy zatrudnieni byli przy naprawie dróg 

po dwuch latach na siedemdziesiąt kil­
ka tysięcy złotych!! Gdy dvskonte:vv, 
fikcyjni dostawcy — domagali się' ple-

. niedzy a nie kwitów, Kipiani ofiaro r y ­
to poszko-;:w'fl'ł im znów fikcyjne zyski i nłacit ol-

i •inie procenty, choć ci ludzie-wie­
li ! i , że cała sprawa przestała iuż \\ ła 
ściwie mieć charakter wprawdzie nie­
czystej, ale w każdym razie realne]' 
tranzakcji. Pierwszy z dyskonterów, 
wciągnięty w tę aferę — Karo — ha 
łożu śmierci prosił Kipianiego. by ten 
wreszcie wycofał go z tego fatalnego 
kręgu 1 nie krzywdził jego dzieci. Ale 
Kipiani nie mógł już nic innezo zrobić, 
jak tylko wręczyć spadkobiercom Kar­
pa nowe, podrobione przez siebie-kwi-r 
ty, opiewające za należnych 12.000 zł. 
aż na 60,000 zł.! Oskarżony twierdzi— 
i jest w swych wyjaśnieniach bardzo 
ścisły — że dopiero po zgóra roku od 
początku afery podrobił kwity, których 
formularze dostał od rachmistrza. Do­
piero później Kipiani stwierdził, że kwi­
ty są podrobione 

Operujący coraz wiekszemi suma­
mi, Kipiani nabył już później dom 1 wy­
stawiał prywatne weksle na dziesiątki 
tysięcy złotych: został całkowicie por­
wany w wir machiny, którą, lak twier­
dzi, nie sam w ruch puścił. 

Rzecz wyszła na jaw w grudniu ro­
ku 1934 w chwili, gdy do kasv skarbó : 

wej zgłosił się urzędnik jednego z do­
mów bankowych z kwitem na 1.840 zł., 
wystawionym nieformalnie. Kwit łsdśtał 
zakwestionowany i pomiWtt ; W S ł k W 
i wybiegów Kipianiego, rzecz doszła do 
wiadomości jego władz zwierzchnich,— 
Krótko potem został Kipiani areszto­
wany. 

W godzinach popołudniowych sąd 
rozpoczął przesłuchiwanie świadków. 

Dziś zeznają dalsi świadkowie^ 

rozpoczynali a u e j t \ . u , J U , y t i u u Ł t i i ^ " . ~ — - - • - - . ' , , 

dział, że na następną konferencję poleci W związku z tern wczoraj przybyła do 

C A S I N O 
Pocz. 4, 6, 8, 10. 

- C l 

t y d z i e ń 
r e k o r d o w e g o 
p o w o d z e n i a 

przymusowe sprowadzenie przemysłów 
ców przez policję. 

** 

Łodzi delegacja robotników, która in-
terwenjowala w Funduszu Pracy, ce­
lem przydziału dodatkowych kredytów 
na roboty. 

ics<r! 
łeow 

rin' c ' 

Wielki sukces „Grand-Kina* 

E N O A L I 
Pocz. o g o d z . 4 -e j .—Ulgi w a ż n e ! Dla młodzieży dozwolone 

K i n o E U R O P A 
Narutowi 

Pocz. 4 , 6, 8 , 10 

Milionowy f i lm o znaczeniu wszechświatowem 

WYPRAWY KRZYŻOWE 
Wspaniały epos monumentalny niemający precedensu w historji f i lmu 

Realizacja: CECIL B. de MILLE. 

A R C Y D Z I E Ł O ! 
Najśmie lszy f i lm ś w i a t o w e j produkcj i 

I N G - S I N G 
wg. intymnych pamiętników naczelnika Sing-Sing L. E. LAWESA 

N a s t ę p n y p r o g r a m k i n a „ E U R O P A " 

FRANCISZKA 
G A A L 

w swej najlepszej i najzabawniejszej kreacji iako 

M A Ł A 

M A T E C Z K A 
Z a r z ą d 

T o w a r z y s t w a W y r o b ó w 
Wełn ianych I C u m o w y c h 
„F. i W. S C H W E I K E R T A " 

Sp. Akc. 
zawiadamia, że w dniu 15 października 
1935 r. w lokalu Zarządu przy ul. Piotr­
kowskiej . 147 w Łodzi, o godzinie 4-ej 
po południu odbędzie się 

NADZWYCZAJNE WALNE ZGRO-
MADZENIE AKCJONARJUSZÓW 

z następującym porządkiem dziennym; 
1) zagajenie, 
2) reasumeja bilansu za 1934 r. 
3) wolne wnioski. 
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Ł ełdy a sytuacja 
polityczna 

Giełdy uważane są we współczes-
hem gospodarstwie za swego rodzaju 
borometr. Nietylko sytuacji ściśle gos­
podarczej, ale i politycznej. 

Ciekawe jest — jak reagują giełdy 
na ostatnie wydarzenia na szachowni­
cy polityki światowej. 

Pierwsze reakcje szczęku broni na 
giełdach międzynarodowych przejawia­
ły się nastrojem hausse'y- Zwłaszcza 
w akcjach. Nawet w tych krajach, któ­
re idą na pierwszy ogień; zdawaliśmy 
tu sprawę z silnych zwyżek kursowych 
papierów włoskich zanim wyszły zna­
ne dekrety w Bolzano. Widocznie 'li­
czono, że — póki co, da się trochę na 
nowej sytuacji zarobić. 

Jakoś w tym tygodniu nastroje się 
odmieniły. Zaczęło się w krajach blis­
ko położonych ewentualnego teatru 
przyszłej wojny. NaJwrażliwszą oka­
zała się Palestyna. Kraj ten, będący, 
w światowym kryzysie oazą optymiz­
mu — doznał z miejsca silnego wstrzą­
su. Zadrżała giełda. Nastąpił run na 
banki. Potężne zaplecze banków an­
gielskich przyczyniło się do pewnego 
uspokojenia. 

Zaraz za Palestyną poszedł Egipt. 
W Kairze i Aleksandrji musiano regla­
mentować tranzakcje. 

Nastroje ze Wschodu udzieliły się 
szybko londyńskie) City, niedawno jesz­
cze tak bardzo optymistycznej. Zare-, 
agowała zniżkami (zwyżkują kursy j 
kopalń złota). Tą drogą, a po części j 
bezpośrednio z Afryki (wbrew poglądo­
w i u nas powszechnemu — Egipt jest 
domeną silnego i przychylnie na miej­
scu traktowanego wpływu francuskie­
go) — przyszły nastroje zniżkowe do 
Paryża, wyładowując się w czwartko­
wej panice na giełdzie. 

6 6 d n i u 2& w r w ś n i u 1933 | Kierownik d/Ialii gospod, telel. 211-66 
Dział gospodarczy telef. 136-56. 

Przed wie lką tranzakcje z Palestyna 
Eksport ramszOw ureguluje stosunki n 
Rokowania z odbiorcami palestyńskimi 

nie wywóz ramszów wełni 
Podana przez „Republikę" wiado-1 ogólna wartość oceniana Jest na kilka 

mość o S E N S A C Y J N Y M projekcie eksportu | milionów złotych, będzie posiadał olb-[ 
„ramszów" łódzkich do Palestyny w j 
wołała w sferach handlowych naszego 
miasta olbrzymie zainteresowanie. 

W fachowych kolach włókienniczych 
projekt ten oceniany jest naogół dość 
pozytywnie. Zdaniem znawców rynku 
tamtejszego możliwości sprzedaży w Pa 
lestynle poważnych partyj naszych to­
warów posezonowych są zupełnie real­
ne; Niezależnie od kwestji wywozu na­
szych towarów do Palestyny, ocenianej 
pod kątem widzenia bilansu handlowe­
go, w kołach przemysłowych jak i han­
dlowych Łodzi podkreślane jest przytem 
usilnie wielkie znaczenie, jakie posiadało­
by dla naszego rynku rozwiązanie pro 

rzymie znaczenie dla przemysłu i han 
dlu gdyż upłynni zamrożone w ramszach 
kapitały, a ponad to spowoduje regula­
cję stosunków w handlu bawełnianym 1 
usunie wiszącą nad rynkiem stałą groź­
bę załamania się cen towarów sezono­
wych. Oceniając pod tym kątem widze­
nia projekt eksportu ramszów, kierow­
nicze koła włókiennicze nawet bezpo­
średnio w eksporcie ramszów niezainte-
resowane poświęcają wiele uwagi tej 
sprawie i udzielają jej swego poparcia. 

Z ramienia Polsko - Palestyńskiego 
T-wa Handlowego, przeprowadzającego, 
jak już podawaliśmy, całą operację, wy­
jeżdża w pierwszych dniach październi ^ ^ «*«*,»••.%* J - . > . I J V I . U . . U VV ^ I W I W O B J R E U U N LILII PAI .UL .LCL UL" 

blemu ramszów, stanowiących formalną jka do Palestyny znany fachowiec z za-
plagę naszego przemysłu. Zdaniem tych .kresu eksportu na rynki Bliskiego i Da-
kól wywóz nawet części znajdujących lekiego Wschodu p. Stanisław Markus. 
się na rynku łódzkim ramszów, których P. Markus zabierze ze sobą liczne kolek-

Zapasy przędzy bawełnianej maleją 
N a rynku przędzy bawełnianej w , poprzedzającym zwyżkowały w 

Łodzi sytuacja kształtuje się ostatnio w 
dalszym ciągu naogół pomyślnie. W, 
związku z silnie zwiększonem zapotrze­
bowaniem, zapasy przędzy na tutejszym 

grani­
cach od 1/4 do 1/2 centa na kg. 

Orientacyjnie kszta ł towały się one w 
centach złotych. Za pokrycie gotówko-

. . we następująco: nr. 20 pojedynczy — 39. 
rynku zmniejszają się coraz bardziej, • nr. 24 pojedynczy — 4 1 , nr. 32 pojedyń-
Przypuszczać należy, że popyt obecny j czy — 46, nr. 20 podwójny — 43,5, nr. 
potrwa jeszcze pewien okres czasu, po- j 24 podwójny — 45.5, nr. 32 podwójny 
czem nastąpi osłabienie w związku z o - j — 52. Przędza trykotażowa. 16 z ba-
kresem świąt żydowskich, po tych świę- j wełny egipskiej — 39,5, nr. 20 z baweł -
tach jednak producenci liczą na po-/ny^amerykańskiej 39,5, nr. 20 z bawełny 
nowny wzrost popytu. egipskiej — 41,5, .nr. 24 z bawełny amc-

Tendcncja dla przędzy bawełnianej rykańskiej — 4] ,5 , nr. 24 z bawełny 
jest mocniejsza. Ceny w porównaniu z egipskiej — 43,5. 
cenami, jakie obowiązywały w tygodniu 

Utrzymana tendencja na rynku pieniężnym 

a rynku łódzkim-
. — Na dalszym p!3' 
lanych 
cje zaofiarowanych przez łódzkie firrny 
towarów posezonowych i będzie daiW 
do zawarcia na miejscu tranzakcyl a i ' 
szeml towarami. . 

Ze strony niektórych kół handlowyct l 

zwrócono uwagę na to, że akcja oif' 
wiana ogranicza się jedynie do ramsflj* 
bawełnianych, podczas gdy. na wj? 
istnieją poważne również ilości ra"1' 
szów wełnianych. 

Według zasiągniętych przez nas'^ 
formacyj — próbę wywozu r a m s ^ 
bawełnianych traktować należy, Jaj' 
pierwszy krok w tym zakresie, w~\ 
pewnego rodzaju próbę, za którą ew^' 
tualnie przyjdą dalsze wysi łki . P r^ e ' 
prowadzające całą akcję Polsko-Pa'^' 
styńskie T-wo Handlowe interesuje w 
wywozem wszelkiego rodzaju towary 
i niezależnie od sprawy eksportu raf1' 
szów bawełnianych przeprowadzi 
miejscu dalsze badania nad wywoz^j 1 

również i innych artykułów włókien1"' 
czyoh a więc między innemi 1 ramszó* 
wełnianych. Oczywiście sprawa ta 
maga jeszcze specjalnych badań, nie y j* 
domo bowiem, czy rynek palestyńs*11 

wchodzi w należytym stopniu w racbU' 
be jako odbiorca tego rodzaju tow*' 
rów. -

Przemyśl japoński 
redukuje produkcie sztucznego 

Jedwabiu 
Japoński Związek Producentó^ 

Sztucznego Jedwabiu postanowił ogf*' 
niczyć produkcję w miesiącach wr*£ 
śniu i październiku b. r. o 20 proc. i "' 
tym celu opieczętować 20 proc. wszj5^ 
kich czynnych dotąd maszyn. Poza tf̂ J 
10 proc. całej produkcji w tych miesto' 
cach ma być zmagazynowane. Żap 3 S 

ten ma być wypuszczony na rynek t y l * 0 

Giełdy nasze „kontaktują" ze świa­
tem słabo. Przed kilku laty. giełda akcjo 
wa była zleżna trochę od Wiednia i tro­
chę od Berlina. Ta zawisłość skończyła 
się. Zresztą zupełny niedowład rynku 
akcjowego od szeregu lat odgrodził nas 
w tej dziedzinie od wpływów świata. 

Na naszych giełdach dominantą jest 
dalej papier stałego oprocentowania. 

Kursy tych papierów zawisłe są tylko 
od elementów wewnętrznych. Są w du­
żej mierze izolowane. Specjalnie roz­
strzygająca jest sytuacja walutowa: w 
tym związku dodajmy, że wedle znaw­
ców międzynarodowych —- dawno już 
pozycja ostatnich czterech mohlkanów 
złotego bloku (i Polska jest zaszczytnie 
wyliczana obok Francji, Szwajcarji i Ho 
landji) nie była tak silną jak teraz. 

az. 

Rejestracja należności 
zamrożonych w Turcji 

I zba Przemysłowo - Hand lowa w 
.Warszawie w z y w a wszystkie f irmy eks­
portowe, posiadające zamrożone należ­
ności w Turcji, jak również f irmy, prag­
nące zabezpieczyć uzyskanie należności 
za towary, wywożone do Turcj i , do zgło­
szenia się do biura Izby (Wiejska 10) — 
referat do spraw tureckich. — 

Nieście pomoc 
najbiedniejszym 

Łódzkie l isty zasta 
Rynek walutowy miał wczoraj ten­

dencję utrzymaną. Giełda warszawska 
zanotowała jedynie dalszy poważny 
wzrost dewizy na Amsterdam, która 
zwyżkowała o 60 punktów do 359.45. 
Reszta walut bez zmiany Dewiza na 
Londyn 26.15, na Nowy Jork (kabel) 
5.31 i 3/4. 

Bnk Polski płacił wczoraj za funty 
26.01, za dolary 5.27, 5.28 i 5.30. 

Rynek łódzki naogól również nie 
zmienił notowań walut. O 1 punkt zniż­
kowała Jedynie marka niemiecka 1 gul­
den gdański. Zą markę żądano 1.58, pła-

wne nieco słabsze 
cono 1.57, za guldena żądano 0.97, pła­
cono 0.95. Kurs funta w obrotach pry­
watnych przystosował się do notowań 
oficjalnych: 26.25 w sprzedaży i 26.15 
w kupnie. Dolary oddawano po 5.35, ku­
powano po 5.32, dolar złoty 9.10—9.06, 
lir włoski 37.50—37.00. 

Papiery miały tendencję utrzymaną 
z wyjątkiem 5 proc. L. Z. m. Łodzi za 
rok 1933, które zniżkowały do 50.50 w 
sprzedaży i 50.00 w kupnie. Pozatem no­
towano: poż. stabilizacyjna — sprzedaż 
63.00, kupno 62.50, dolarówka 52.00— 
51.00, poż. budowlana 41.50—41.00. 

Chustki zagraniczne na polskim rynku 
Nieuzasadniony popyt na towary obce 

Polscy, producenci bawełnianych 
chustek do nosa odczuwają w dalszym 
ciągu konkurencję produkcji zagranlcz 
nej, a w pierwszym rzędzie czeskosło-
wackiej i angielskiej. Konkurencja ta do 
tyczy głównie lepszych gatunków chu 
stek. Tańsze natomiast gatunki, produ­
kowane w Polsce w cenie do 2 z}, za 
tuzin, nie natrafiają już na konkurencję 
zagranicy. 

Zaznaczyć jednak należy, że wyso­

ko - gatunkowe chustki krajowe ani 
pod względem jakości, ani pod wzglę­
dem wzorów nie ustępują produkcji za­
granicznej. Panuje tutaj jedynie pewna 
niczem nieuzasadniona nieufność kon­
sumenta do produkcji krajowej. 

Ostatnio zarysowały się możliwości 
podjęcia eksportu chustek naszych do 
Afryki i Hiszpan!!. Usiłowania te wyma 
gać jednak będą całego szeregu mozol­
nych prób. 

I t a l j a k r o c z y k u i n f l a c j i 
Dalszy spadek za 

Ostatnio ogłoszony bilans Banku 
Włoch wykazuje następujące zmiany 
ważniejszych pozycyj w porównaniu z 
poprzedniem sprawozdaniem (w mlljo-
nacli l irów): zapas złota spadł z 4.703.5 
do 4.5.63; zapas dewiz zaliczonych do 
pokrycia również spadł z 436.1 do 432; 
obieg banknotów w dalszym ciągu 
wzrósł z 14.094 do 14.235. 

Z zestawienia tego widać, że od 30 
ub. m. zapas środków pokrycia w dal­
szym ciągu skurczył się o przeszło 140 

pasu złota i dewiz 
|iniljonów lirów. Pomimo więc ogłoszo­
nych w swoim czasie zapewnień, że spa 
dek zapasu pokrycia w Banku Włoch 

J nie przekroczy sumy 500 miljonów l i -
jrów, okazuje się, że zmniejszenie zapa­
su złota i dewiz zaliczonych do pokry­
cia nrzekroczyło 600 miljonów lirów. 
Równocześnie zwraca na siebie uwagę 

i wzrastający wciąż obieg banknotów, 
j który obecnie osiągnął poziom nienoto-
wany od r. 1931. 

wtedy, gdy odpowiednia ilość w r z e c i e 
zostanie dodatkowo unieruchomiona, hi 
gdy import przewyższy 10 proc. cał c l 

produkcji . . 
W listopadzie i grudniu również ,™ 

proc. wszystkich maszyn ma być n l f 
czynne, jednakże produkcia nie b c d z ' e 

magazynowana. 
W chwil i obecnej zapasy sztuc 

jedwabiu wvnosrą około 100 tys. puo e 

łek. 

Europejskie złoto 
płynie do Ameryki 

Donoszą z New Yorkie, że przybyć 
tam w ciągu jednego dnia transpor'j 
złota na ogólną sumę 16.80 mil], doi..'' 
powyższej kwoty przypada 8.72 mi"' 
doi. na złoto z Francji, 6.22 milj. z H0.' 
landji, 1.45 milj. z Indyj i 420 tys. d f l 1 , 

z Anglji. 

Zadłużenie banków 
polskich 

Według ostatnich zestawień, zadłuż? 
nie bankowości polskiei w stosunku ̂  
zagranicy, k tóre per saldo w końcu f ' ! 
roku wynosiło 457,2 miljonów złoty^' 
do końca 1934 roku spadło do 172,3 n'"' 
jonów złotych. Nastąpiło to dzięki z n a C , 
nie intensywniejszej spłacie zobowiąż*' 
zagranicznych przez banki w p o r ó w -
niu z wycofywaniem należności zagra 1 1 1 

cznych. j 
N a koniec 1934 roku, największy 1 1 1 , 

k redytowcami banków polskich by'/ 
Niemcy — 57,9 mil jonów zł., Anglia \t. 
56,3 mil jonów zł. oraz Francia — 53 1 , 1 1 

jony złotych. Razem wzięte kredyty 
tych trzech państwach, stanowią n ' ' jV , . 
2-3 ogólnej sumy zagranicznych kredy 
tów banków polskich. . 

Najpoważniejszymi dłużnikami ba_nk 
wości polskiej by ły obydwa kraje sąsic^ 
nie: Rzesza niemiecka r - 17,4 m i ! j o n ° 
zł. oraz Z. S. R. R. — 16,5 milionów zł.. 
m" m . 'W,-- lUil|WM" , * 

dalej zaś idą: Angl ja — 9,4 miljonów z U 

Francja — 9,3 miljonów zł., oraz Sta«? 
Zjednoczone A m e r y k i Północnej — ** 
mil jonów złotych. 

P. 
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„REPUBLIKA" nr. 263. Wtorek, 24 września 1935 r. 11 

w Warszawa, 23 września. 
, N a dzisiejszym zebraniu giełdy walutowo -
j«*izowej w Warszawie w dziale dewiz obrót 
iŁu 2 w :Ckszony, przy tendencji upoważnię 
S*B«ei. Notowano: Amsterdam 350.15 (—40), 
S|Iin 213.50, Bruksela 89 75 (4-10), Londyn 
* '5 , Nowy Jork 5.31,63, przekaz telegraficzny 
£ Nowy Jork 5.31,75 (+0.5) . Paryż J5.00,50, 
jffga 21.53 ( - 3 ) , Sztockholm 134 9i), Zurych 
450 (—10). W obrotach prywatnych: marka 

""niecka J56. szyling aiistrjacki 99 60, korona 
F*Cnos|0\vacka 20,93, frank francuski 34.97, 

belgijski 90.50, frank szwajcarski 172 50, 
™1en gdański 57.25, funt sterlingów 26.17. funt 
"'estyński 26.14, leje rumuńskie 2.97,' rjengó 
JJfcierskie 102.25, dinary jugosłowiańskie 11.40, 
™[ar gotówkowy. 5.34,50, tiolar złoty 9 05,75, 
m\ złoty 4.74,50, rubel srebrny 1.S3. bilon 0.86 
""Bk Polski płacił / a banknoty dolarowe 5.28 

AKCJE. Na rynku akcyjnym położone pozo-
[f*lo prawie bez zmiany. Notowano: Rank Poi-
!*' 92 (25), Lilpopy 8.50. Tranzakcje dokonane, 
?.l!enotowaue: Ostrowieckie 14.50, za Modrze-
^* chciano płacić 3.25, a za Starachowice 

.PAPIERY PROCENTOWE. W dziale paple-
!J* procentowych państwowych I prywatnych 
* dalszym ciągu trwało duże ożywienie, przy 
J^yżce kursów. Największych obrotów dokona-
jj! 7 proc. stabilizacyjną, 4 i pół 1. z. ziemsklc-
J1 i 5 proc. 1. z. Warszawy nowemi. Notowa-

3 proc. budowlana 40 60 (—40), 4 proc. 
'r«mjowa dolarowa 51.25 (+25) , 5 proc. kon­
fesyjna 68.50, 6 proc. dolarowa 80,25 «+62), 
'Proc stabilizacyjna 6.3—62.75—62.88 (—12), 
* odcinkach po 500 dolarów 64 (+100) , 4 i pół 
foc 1. z. ziemskie 43,75—44—43.75. 5 proc. 1. 
-Warszawy z r. 1933 — 55.50-56,25 (+50 ) , 
lP'oc obligacje m. st. Warszawy VI emisja — 
V (+200), VIII i IX emisja 58,25 (+75) . — 
yanzakcje dokonane, a nenotowans: 7 proc, 
{'ibilizacyjna w odcinkach po 100 dolarów 67 
' Proc- dillonowska 90—90,25, 5 proc. 1. z. Lodzi 

1933 w odcinkach po 100 złotych — 51,50, 
f Proc. warszawska dolarowa 69,50, w Odcln-
"ach po 100 dolarów 72,50, za 5 proc. 1. z. War-
! ' a *y stare żądano 61,50, a za 7 proc śląską 
ściano płacić 71. 

GIEŁDA ŁÓDZKA. 
. | Na wczorajszcm zebraniu giełdowem w Ło-
* notowano: dolary tranzakje: 5.32, dolarówka 

JCfzedaż 51.50—51.00, poż. budowlana 41.50— 
f!;00, poi. inwestycyjna 110 00—109.50, poż. sta­
gnacyjna 62.25, Bank Polski 92.50—92.00, Ten-
'*ncja utrzymana. 

ŁÓDZKA GIEŁDA ZBOŻOWA. 
. Na wczoraiszem zebraniu łódzkiej giełdy zbo-
J°wo . towarowej notowano: zyto 13.50—13.7o, J»2ENICA 18,75—19 25, jęczmień browarny 15.50— 
•*.50, jęczmień przcmialowy 14.50—15.00, owies 
pnolity 16.25—16.75, owies zbierany 15.75— 
i*-25, mąka żytnia 1) 20.00—21.00, mąka żytnia 
y) 21 00—22.00. mąka pszenna 31,00—33.00, otrę-

*itnie 8.25—8.50, otręby pszenne 8.25—8.50, 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
NOWY YORK Loco 10.80, wrzesień 10.46, 

Pa*dziernik 10 46,' listopad 10.48, grudzień 10.51, 
Jęczeń 10.55-ll0.57, luty 10.59, marzec 10 64, 
plecień 10.71, mai 10.71, czerwiec 10.73, lipiec 
'0.75-10.76. 

NOWY ORLEAN. Loco 10 75, październik _ 
crrudzień 10,48—10.49 styczeń 10.51, ma-

l *c 10.59, maj 10.65, lipiec 10.70. 
j LIVERPOOL. Loco 6 47, wrzesień 6.13, paż-
, ł'ernik 5.98, listopad 5.90, grudzień 5.84, sty-
!*e.ń 5.90, luty 5.91, marzec 5.92, kwiecień 5.93, 
?*) 5,94, czerwiec 5.94, lipiec 5 94, siernień 5.1>2, 
*r*esień 5.89, październik 5.86. 
. EGIPSKA. Loco 8.52, październik 8.13, li-

|l°.P»d 8.15, styczeń 8.01, marzec 7 95, maj 7 91, 
7.90, październik 7.90. 

W I E Ś C I S P O R T O W E 1 
Łódź—Kalisz-Łódź 

W niedzielę wyścig kolarski 
„Expressu" 

W nadchodzącą niedzielę rozegrany 
zostanie na trasie Łódź—Kalisz— Lódź 
wyścig kolarski „Expressu". Przygoto­
wania do wyścigu posuwają się w szyb-

,,Dień sztafet'', którego program przewiduje na­
stępujące biegi: mężczyźni: 4 y l 0 0 mtr,, 4X.400 
mtr, 4Y1500 mtr.,. 3X1000 mtr. i sztafetaolim-
pijska: junjorzy: 4X75 mtr., 4X200 mtr. i ko­
biety: rf-'100 mtr. oraz 200— 100—75 60 mtr. 

Mistrzostwa piłkarskie okręgu 
łódzkiego 

W dalszym ciągu mistrzostw piłkarskich okrę-

kiem tempie naprzód i wszystko p r z e - ^ f f i K SJjŚ^ * " f iufc 
mawia za tem, Ze niedzielny bieg „t .X- Widzewa o godz. ll-ej przed południem Widzew 
pressu" będzie godnym zakończeniem 1

 =$PS' C V b o i ^ c . w " s
 ?

 i r o d z - 15i33JP-
tegorocznego sezonu wyścigowego, _ | ffi^To^ « « ? & W 

rano 
i w tej klasie dwa mecze: Sokół (Zgierz) — Tur 

(Łódź) w Zgierzu i w Łodzi o godz 15.30 na bo­
isku UT: Zjednoczone — Huragan. 

w m a 
W niedzielą odbył się w Konstanty- 'e dru-

, «i finałowy mecz o wejście do klasy B między 
nująco również pod względem ilości Konstantynowskim Klubem Sportowym a Turem 

'z Ozorkowa. Mecz len wy, rrał KKS w 

wać się będzie w Helenowie. 
Zgłoszenia do wyścigu, w którym 

startować będą kolarze stowarzyszeni 
i nicstowarzyszeni napływają masowo. 
Wyścig przedstawiać się będzie impo 

nagród. 
Dalsze zgłoszenia do wyścigu przyj­

muje sekretarz ŁOZK. p. M. Karpiński, 
Łódź, ul. Zachodnia 18 oraz redakcja 
„Expressu", Łódź, ul. Piotrkowska 49. 

Szczegółowy wykaz ofiarowanych 
dotychczas nagród przyniesie dzisiejszy 
,,Express'. 

Lckajski mistrzem Polski 
w pięciobo[u 

W Lublinie odbył się pięciobój lekkoatletycz­
ny o mistrzostwo Polski. Tytuł mistrza zdobył 

ku 8:1, ponieważ iednak poprzedni mecz przy­
niósł zwycięstwo Turowi 3:1 o wejściu jednej z 
wymienionych do klasy B zadecyduie trzecia 
ostateczna rozgrywka, idóra zarządzi ŁOZriS. 

— W Zduńskiej Woli został rozegrany w nie-
o'zi«lę pierwszy finałowy mecz o wejście do kla­
sy B międzv Sokołem fZd. Wola) a pabjanickim 
Szternem. Mecz ten zakończył się zwycięstwem 
'Sokoła w stosunku 5:2. 

Nasz reporter zanotował... 
Na ul. Franciszkańskiej, koło domu Nr. 100 

przejechana została przez w ó z * . - P^fwie-
Lokajski (Warsz.) 3 123 pkt. przed Wieczorkiem zioną do szpitala zmarła wkrótce - 6o-letnu 

Probiernia „Victuai" 
Artystyczna erzebudowa lokalu 

W najbliższym czasie przybędzie 
Łodzi winiarnia, wzorowana na wiel­
kich miastach zachodniej Europy przy 
firmie gastronomicznej „Victual". 

Pokoje śniadankowe i t. zw. „pro­
biernie" win i miodów, mieszczące się 
w zacisznych pokojach przy „handel-
kach" mają ustaloną wieloletnią trady­
cję w Warszawie, Lwowie. Krakowie 
i Poznaniu. Wątpić nie należy, że ino-
wacja ta przyjmie się i w Łodzi śród 
szerokich kół bywalców kawiarnianych 
pragnących spędzić godzinkę na poga­
wędce w gronie przyjaciół, tembardziej, 
że — jak nas informują — ceny win, 
koniaków i przekąsek będą przystępne, 
produkty zaś zgodnie z zasadami „Vic-
tualu" — pierwszorzędnej jakości. 

O bliższych szczegółach nie omiesz­
kamy w swoim czasie poinformować 
naszych czytelników. 

KOMPLET FREBLOWSKI 
pani Janiny Grilnfeld - Kacenelenbogen i pani 
Karoliny Geyzlerowej cieszy się dużem zaintere­
sowaniem wśród rodziców 

Osoby obu kierowniczek, z których p. Grfin-
feld-Kacenelenbogen ma długoletnią praktykę w 
przedszkolu Pauliny Tyller, A p. Gevzierowa zna­
na jest dobrze z swej pracy na niwie pedago­
gicznej, dają gwarancję wysokiego poziomu kom­
pletu. 

Zapisy są przyjmowane w lokalu freblów-
ki, który mieści się przy ul. 6-go Siernnia 32 u 
p. Geyzlerowej. 

(Wilno) 2.681 pkt. i utalentowanym Jaworskim 
(Pionki) 2.547 pkt. Wyniki uzyskane przez Lo-
kajskiego były następujące: Skok wdał: 6.32 m., 
oszczep — 60.39, 200 mtr. — 24.1 sek , dysk — 
37.07 mtr i 1500 mtr. — 4:56:1. 

Cracovia pozostałe w lidze 
w a t e r p o l o M * e ] 

Protest EKS — Katowice, który domagał się 
unieważnienia zawodów waterpolowych EKS— 
Hakoah, wygranych przez Hakoah, został uwzglę­
dniony i PZP wyznaczył nową rozgrywkę na 22 
bież. mies. 

Do rozgrywki tej Hakoah postanowił nie sta­
nąć, wobec czego stracił dwa punkty i spada z 
ligi zamiast Cracovii. Na miejsce Hakoahu wcho 
dzi Legja z Warszawy. 

Dzień sztafet w Łodzi 
W nadchodzącą niedzielę organizuje Ł0ZLA 

na sladjonie ŁKS-u w godzinach rannych t. zw. 

Marianna Ciołek. Nieszczęśliwa, uderzona dysz 
lem, odnosła złamanie żeber połączone z 
krwotokiem wewnętrznym. 

Przy ul- Miodowej2 4 usiłowała sobie ode­
brać życie przez zatrucie sublimstein 20-letnia 
Helena Jakubczak, którą lekarz pogotowia skie 
rował w stanie ciężkim do szpitala w Rado-
goszczu. 

* 
Na ul. Piotrkowskiej, tuż koło roku Przejazd 

potrącona została przez samochód 26-letira He­
nia Bakałowska, zam. przy ul. Śródmiejskiej 48, 
krawcowa, Lekarz skierował poszkodowaną do 
mieszkania. 

* * 
Na al. Zgierskiej tuż koło szpitala 'Radogos 

kiego został potrącony przez samochód Zyg­
munt Kozłowski zam. przy ul. Tokarzewskiego 
35. Lekarz P.C.K. skierował poszkodowanego 
do szpitala okręgowego. Kierowca został po­
ciągnięty do odpowiedzialności karnej 

6 oficerów niemieckich zabitych 
Straszna katastrofa samolotowa w górach 

Paryż, 23 września. towym t> oficerów niemieckich i pilot 
(Pat) — Paryskie wydanie „Daily 

Herald" donosi z Monachium, że w u-
biegly wtorek pod Bergen w A'nach Ba 
warskich zginęło w wypadku saniolo 

Katastrofie uległ samolot woiskowy, 
wiozący z manewrów oficerów niemie 
ckich. 

Wypadek nastąpił w nocv. 

ODCZYT DR. FALLEKA 
Koło Akademików - Żydów H. A. Z erzy ul. 

Piotrkowskiej nr. 113, front I piętro komunikuje 
swoim członkom I sympatykom, Iż dzisiaj, dnia 
24 września 1935 r. o godz, 8.30 wyrrloszony zo­
stanie w lokalu Haz-u odczyt dr. Wilhelma Falle-
ka na temat „Stare i nowe prądy w teatrze". — 
We wtorki i czwartki odbywają się regularne ze­
brania członków. Goście mile widziani. Wstąp 
bezpłatny 

SZKOŁA GIMNASTYKI I TAŃCA ART HALI­
NY KRUKOWSKIEJ. 

(Zatwierdzona przez WR i OP.). 
W bieżącym roku szkolnym uruchomione zo­

stały zwyczajem lat ubiegłych klasy dla uczenie 
zawodowych, amatorek I dzieci od lat 4-ch. — 
Lekcje odbywają się w godzinach rannych, wie­
czorowych I poobiednich I obejmują kursy; gim­
nastyki zdrowotnej i tanecznej, akrobalyki, TAŃ­
ca artystycznego, rytmiki perkutyjooi im-rowir 
zacjl tanecznej, kompozycji ( reżYserji oraz przed 
miotów teoretycznych: anatomji, historji muzy­
ki, audycyj I metodyki. 

Szkoła wydaje świadectwa nauczycielsldc. 
Sekretariat czynny codziennie od godz. 5—8 

popoł., Al. Kościuszki 21, I PIĘTTO front 

MODŁY W SALI FILHARMONJI. 
Dorocznym zwyczajem w nadchodzące świę­

ta Nowego Roku i Sądnego dnia odbędą się w 
sali Filharmonii modły z udziałem znakomitego 
tenora byłego nadkantora wileńskiej synagogi 
S. Keslera z towarzyszeniem chóru złożonego 
z 40 osób pod dyrekcją znanego kompozytora 
H. Rubina. Ceny biletów w roku bieżącym zo­
stały znacznie zniżone. Przedsprzedaż ich od­
bywa się w sali Filharmonii. 

Dr. MED. 

I. BETTE 
Chor. wewnętrzne 1 dzieci-

POWRÓCIŁ. 
P i o t r k o w s k a 6 

B Tel. 144-95. 
J^zyimuje od 8—11 i od 4—6. 

Doktór 

M B N R Y F C O Ł W F C I M u l Frank 
^ LEKARZ - DENTYSTA 

r. Kopciowska 
POWRÓCIŁA. 

_ Przyjmuje od 9—3-ej 
b a ń s k a 3 7 , tel. 232-55 
h od 4—7»ej w Lecznicy 
p i o t r k o w s k a 2 9 4 tei.i22-S9| 

Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych I seksualnych 

mieszka obecnie T R A U G U T T A 9 
front J-śze piętro. Telefon 262-98. 

Przyjmuje panów od 8—ll-ej I od 
6—9 wiecz.. niedz. I święta od 9—12.301 
panie: od 10— l l-ej i od 6—9 wlecz. 

Dr. MED. 

A. Kaceneison 
CHOR. NERWOWE. 

POWRÓCIŁ 
P I O T R K O W S K A 8 2 

Tel. 164-19. 
Przyjmuje od 6—8 wiecz. 

LEK. DENT. 

Choroby uszu, nosa 1 gardła 
Przyjmuje od 12—2 i od 8—9 wiecz 

N a r u t o w i c z a 3 6 
Tel. 237-14. 

DR. MED. 

. R O Ż E N 
STOMATOLOG 

przeprowadził się na ul. 

Al . Kościuszki 17 
Tel. 216-57. . 

DR. MED. 

J . K A L I S Z 
chirurg 

powrócił 
Gdańska 4 2 

telef. 121-21. 

D r M E D 

i>. G E E 0 1 M A H * L U B I C Z 

Dr. MED. 

I 
L e k a r z - D e n t y s t a 

DOKTOR 

WOŁKOWYSKI 
CEGIELNIANA 11 

Telefon 238-02 
Choroby weneryczne, moczoplcłowe 

1 skórne. 
Przyjmuje od 8 -12 I od 4—9 w nie­

dziele I święta od 9—1. 

DR. MED. 

PI. Jakubowicz 
POWRÓCIŁ, 

Południowa Nq 9 
Telefon 109-71 

przyjmuje od 10-e) do 12-ej 
1 od 4-ej do 6-e|. 

G d a ń s k a 2 6 a, 
tel. 221-89. 

Przyjmuje od 10 — 7 w. 

DR. MED. 

Dr . m a d . 

T. Rundsztajnowa 
Choroby dz iec i 

Pomorska 7, 
t e l . 1 2 7 - 8 4 

przyjm. od 2—4 pp, 

Dr. M e d . W Ł O D Z I M I E R Z 

J Ó Z E F L U B I C Z żADZIEWSEZ chirurg I ortopeda 
powrócił 

P o ł u d n i o w a 9 
tel. 183-17 

LEKARZ - DENTYSTA 

M.REZNIK 
N A R U T O W I C Z A 2 

tel. 223-83, 
przyjmuje 12—2 1 4 - 7 . 

p r z y j m u j e 
od ' l l - l 1 3 - 8 w. 

•ugionów 3, tel. 131-91 

Spec. chorób skórnych, wenerycznych 
I moczopfelowych 

POWRÓCIŁ 
CEGIELNIANA 7. tel. 141-32 

Przyjmuje od 8—10. 12-2, 5—8 wiecz. 
w niedziele i święta od 9—11 rano. 

U R O J T E R 
chor. skóry, w ł o s ó w 
I w e n e r y c z n e 

NARUTOWICZA 24 
8—1, 3—8 wlecz. 

T e l 262-61-

BOKTOK 

H.SZUMACHER 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNF 

Piotrkowska 5 0 
tel. 148-62. 

Od 9—1, od 5 -9 pp., 
W niedziele i święta od 10—l. 

Specjalista chorób 
uszu, nota, gardłu I krta... 

Łódź, ul. Piotrkowska 164 
tel 126-26 

przyj mule od * do S wleoz. 

I. 
LEKARZ • DENTYSTA 

przyjmuje od 10—1 I od 6—8 po pol. 

P i o t r k o w s k a $1 
te lef . 121-23 

DOKTOR 

TRCPMAN 
specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych, moezoplclowycu. 

Zawadzka 6fr- B t fSU 
8—12, 2—4, 6—9 wlecz. 

W niedzielo i święte od 8—1 pp. 

http://10.55-ll0.57
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ł l 
Narnlowicza 20 

telef. 213-84 

2 5 - c i o L E T N I J U B I L E U S Z M O D Ł Ó W 
W Nowy Rek i Sądny Dzień odprawi nabożeń­
stwo znakomity tenor b. nadka.itor miejskiej 
synagogi w Wilnie 

S. K E S L E R 
7, udziałem chóru z 40 osób pod dyr kompo­
zytora 11. RUBINA. 

Ceny zniżone. Bilety do nabyca w kasie 
filharmonii codz. od godz. 9 rano do 9 wie"-
Garderoba bezpłatna. 

D ź w i ę k o w y K ino-Teat r 
• W • 

m u 
Ż E R O M S K I E G O Ns 7 4 - 7 6 

te l , 1 2 0 - 8 8 

Dzjś premjera! 

Najlepsza komecfja wiedeńska mówiona i śpiewana w języku niemieckim p. t.: 

N i e c h c ę w i e d z i e ć 
(ICH WILL NICHT WISSEN WER DU BIST) 

Zabawne sytuacje, piękne melodje i kwiat wiedeńskiego aktorstwa jak LIANA HAID, GUSTAW FRoHLlC" 
I SZóKE SZAKALL tworzą wspaniały film. 

Początek seansów o-godz. 4-ej, w niedziele o godz. 2-ej. 
Ceny miejsce: I m. 1.09, II m. 90 gr., III m. 50 gr. Kupony ulgowe po 70 gr. ^ 

I*Hn§77.V n a
 r i ip tury , sk rzywien ie kręgosłupa 

y i l U H U I i różne ka lectwa! Pomoc i skutek 
bez operac j i ! 

Specjalne ortopedyczne leczn. gumowe ban­
daże, które' wstrzymują z największym skut­
kiem najzastarzalsze 1 najniebezpieczniejsze rup-
tury u mężczyzn, kobiet 1 dzieci- Specjalne 
bandaże ortoped. po operacji ślepe] kiszki, na 
obniżenie żołądka, wnętrzności i t. p. Dla cho­
rych na skrzywienie kręgosłupa (garby), gruź­
licę kości I paraliże ortoped. specjalne leczn. 
gorsety ortopedyczne i aparaty tóżnych syste­
mów, sztuczne nogi 1 ręce aluminiowe (Protezy), 
oraz na płaskie bolesne stopy (platfus) wkładki 
ortopedyczne podług form gipsowych z naj­
szlachetniejszego metalu. — Stosuje Specjalny 
zaktad ortopedyczny. 

L w o w a 

1 

S p e c . 
O r t o p e d . 

L O D Ź , ZAWADZKA 8 (dawnie] Wólczańska 10) tel. 221-77. 
przyjmuje od 9—13 l 15—19. — Ceny przystępne. 

PODZIĘKOWANIE. 
Do WP. Dyr. J. Rapaporta w Łodzi. Zawadzka 8. 

Oświadczam, że będąc ciężko chory na obustronną przepuklinę 
bardzo cierpiałem, nie mogłem pracować, dźwigać ani chodzić. 
Dziś dzięki założonemu bandażowi ortop. przepukl.. przez WPana 
uniknąłem operacji niebezpieczne] i czuię się bardzo dobrze, je­
stem zupełnie zdolny do pracy, za co składam WPanu gorące po­
dziękowanie i polecam Wielkiego Spec. wszystkim cierpiącym na 
rupturę. 
Łódź, 30/8. 1935 r. 1 PIOTR WOCH, Rzgowska 58. 

IOTI 

Zarząd Łódzkiego Żydowskiego Towarzystwa 
Niesienia Pomocy Głuchoniemym p. n. „EZRAS-
ILMIM" niniejszem podaje do wiadomości, że 
w lokalu szkoły przy ul. Piotrkowskiej nr. 89, 
poprzeczna oficyna, * piętro, odprawione zosta­
ną jak corocznie UROCZYSTE NABOŻEŃSTWA 
przez dobrych kantorów przy udziale cliórów 
w nadchodzące święta Nowego Roku, Sądnego 
Dnia. Kuczek, oraz inne święta i stale w soboty. 

Bilety wejścia nabywać można w kancelarii 
towarzystwa od godz. 9-ej do 14-cj i od godz. 
16 i pół do 20-ej. 

Bez forsy niema . radości 
Bez „OLLA" n iema pewności! 

DCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX^ 

Dr. 

LEKARZ-DENTYSTA 

Sienkiewicza 37 
powróciła 

DR. MED. W. ŁASKI 
choroby wewnętrzne 1 dzieci 

Tel, 203-52. 
POWRÓCIŁ. 

J. 
Dr. MED. 

CHIRURG 
POWRÓCIŁ 

CEGIELNIANA 30 Tel. 122-16. 
Godziny przyjęć 4—6. 

DR. MED. 

Al. Kopciowsht 
POWRÓCIŁ 

Gdańska 37 
tel. 232-55 

przyjmuje od 7—8-ej wiecz. 

WYTWORNY 
PAN N O S I 

P A L T O 
E Y I C O " 

lllwiffaito 
N a r u t o w i c z a 6 

B o g a t y w y b ó r p a l l 1 

| W najlepszych gatunkach. 

W. BALICKA 
POWRÓCIŁA 

SIENKIEWICZA 52 (rós Nowrot) 
Nr. tel. 194-03 

Choroby skórne I weneryczne 
Przyjmuje kobiety i dzieci od 1 do 3 

i od 7 do 8-ej. 

DR. MED. Z. DATYNER 
CHOR. NEREK, PĘCHERZA I DRÓG 

MOCZOWYCH 
Zachodnia 59-a 

teief. 148-95 
przyjmuje od 9—11 i od 6: 8 wiecz. 

Lekcyj gry 
f o r t e p i a n o w e j 
udziela rutynowa­
na nauczycielka, 
absolwentka kon­
serwatorium war­
szawskiego. — Al. 
Kościuszki 24. Iel. 
150-76. Od 2—4. 

RUTYNOWANA 
NAUCZYCIELKA 

muzyki (moskiew­
skie konserwator­
ium) U D Z I E L A 
L E K C Y J GRY 
FO RTE P I A N O ­
W E J oraz fran 
cuskiego po kilku 
letnim pobycie w] 
Paryżu. Q. Hur-
wicz - Sztyllero-
wa, Lipowa 36, 
m. 15. 28' 

POSZUKUJE się chłopca lub dziej£, 
czynki do dobrego fachu od lat l\ 
18 Of. „Zdolny". 
POSZUKIWANA kasjerka o dobr^ 
wyglądzie mogąca złożyć k a u c j ę / ^ 
ekspedientka branży winno-kolonial" 
Oferty pod ,,A. C." do Republiki 
KSIĘGOWY Z P R A K T Y K Ą w pierwsi0' 
R Z Ę D N Y C H F I R M A C H M A G O D Z I N Y WFSBB 
Oferty: „Podatkowiec". 
KORESPONDENTKA francusko-angjej 
sko-polska poszukuje pracy na go 8" 
ny, ewentualnie stale]. 
,MC" do „Republiki". 

A1IESZKANIA 1, 2 i 3 pokojowe oraz 
duży sklep z wszelkiemi wygodami. 
Gaz, elektryczność łazienka. Czynsz 
niski. Park miejski pośród bloków 
Wiadomość: Administracja Nierucho­
mości Z. U. S„ ul Bednarska Nr. 24 
Tel. 181-05. Doiazcr tramwajami 4 i 11. 

Kupno I s p r z e d a ż 3 
WÓZKI dziecięce, wyżymaczki po 

cenach fabrycznych poleca M. Jacobi, 
Piotrkowska 107. sklep w podwórzu. 

FUTRO męskie okazyjnie do sprze-
dania, zupełnie nowe, nieużywane na 
sybetach (lirach) z bronzowym kolnie 
rzem z wydry. Wiadomość: ul. Cegieł-
niana 53, m. 17, od godz. 4 do 7 wiecz 

21 

DOKTÓR 

Piot rkowska 109 tel. 22025 
p o w r ó c i ł 

„ C z y s t o ś ć " 
przyimuie cykilnowanie. drutowanie 
froterowanie ONZ sprzątanie biur- po 
!.ci Czyszczenie szyb 

Piotrkowska 44. teleton 167.45 

ŁÓDŹ, Narutowicza 6, ni. 6 
Tel. 151-72. 

Wykonywa zabiegi w zakres 
pielęgniarstwa wchodzące: za­
strzyki, bańki, pijawki i opatrunki 

1 R A N K I 
s t o r y , k a p y I obrusy od naj­
skromniejszych do na)wykwlnt-
niejszych po cenach zniżonych 

wykonu)e Pracownia Ręcznych 
Robót Piotrkowska90, tel. 155-99 

19 CZY CHCESZ SIE DOWIEDZIEĆ 
co powie o .Twoim charakterze,' 
zdolnościach, przeznaczeniu alynny 
Piycho-Oralolog Szyller - Szkolnlk? 
Czy chcesz wiedzieć kim Jesteś, 
kim być możesz? Czy chcesz 

Iwledzleć Jak tyć, czynić I postępować, 
aby zwycięsko przeciwstawić sic losowi) 
Napisz datę urodzenia. Na koszta pocz­
towe I kancelaryjne zato.cz 1 zl. fznacz-
[łcaml pocztoweml). Warszawa, Szyller-Szkol-

nlk, redakcja „świt", Zórawla 17. 

P O K Ó J 
u m e b l o w a n y 

Nawrot 2, front — II piętro, m. 31 
Telefon. 

DROBNE ogłoszenia w „Republice 
są najlepszym i najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub­
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać nieru 
chomość lub rzecz, 4) kupić cośkol­
wiek okazyjnie. 5) dostać posadę, 6) 
wyszukać pracownika — niechaj po­
da diobne ogłoszenie do ..Republiki' 

t L o k a l e 

2 POKOJE z kuchnią z wygodami, 
słoneczne, natychmiast do oddan'a od 
gospodarza- Wólczańska 97. 26! 
WIĘKSZEGO pokoju umeblowanego z1 

ńżywaliiośćlą' łazienki i telefonu ule 
wyżej drugiego piętra, w okolicy 
Gdańska, Zawadzka, Piotrkowska, 
Ogrodowa poszukuję od 1-go. Zgło 
szenia do Adtnin. sub. „Urzędniczka 
prywatna". 26 

( Nauka I wychowanie 

Z KURSÓW zawodowych A. Karbo 
wiakówny, ul. Sienkiewicza 89. Rozpo 
czynają się nowe komplety kroju, mo­
delowania, szycia i modniarstwa. 

24 
STUDENTKA U. W- przysposabia w 
zakresie szkoły średniej. Specjalność 
polski, francuski, historja. Oferty sub 
„K. O." do Republiki". 24 
DYPLOMOWANA paryżanka udziela 
lekcji francuskiego: Literatura, Gra­
matyka. Konweresacja. Pomoc szkol­
na. Ceny przystępne. Południowa 20 
in 20. parter. 1-sza oficyna lewa. 

Zł. 86 KWARTALNIE 1 pokój z kuch 
nią z wygodami, 

Zł. 140 KWARTALNIE 2 pokoje z ku­
chnią, 

3—4—5-*-6—7 mieszkania. 
POKOJE umeblowane od zł. 20.— 
„ZENIT", Piotrkowska 82, telef. 260-25 

2 POKOJE, elegancko umeblowane : 
kuchnią, remontowane. Wygidy. Tele 
fon, I p. Piotrkowska 120. m. 42 do 
oddania. 
3 POKOJE z kuchnią z wygodami w 
dobrym stanie do wynajęcia od zaraz 
Wiadomość na miejscu ul. Piotrków 
ska 35, u dozorcy. 25 

POKÓJ dwuokienny ładnie umeblowa 
ny, telefon, wygody, odnajme inteli 
gentnemu panu. Wiadomość" Gdańska 
46, m. 16. . .. 
ZŁ. 25.— POKÓJ umeblowany wygo 
da, łazienka, telefon centrum biuro 
„Geguz", Piotrkowska 62, tel. 17-111 
3 I 5 POKOJOWE mieszkania, II p. 
wszelkiemi wygodami od zaraz doi 
wynajęcia. Wiadomość: Andrzeja 29 
u dozorcy. 
3 DUŻE pokoje Z kuchnia, wygodami 
do wynajęcia. Lipowa 53, in. 6, teł 
163-30. 

NAUKA: Angielskiego, niemieckiego, 
francuskiego szybko nauczają rutyno­
wany pedagog - germanista i dypl. nau 
czyclelka franc. literatura, konwersacja, 
korespondencja, tłumaczenia Ceny n 
skie. Zapisy od 12 — 2 i 5 — 7. Piotr­
kowska 55 m. 10, 1. of. parter. 

Posady 

RUTYNOWANA freblanka o skrom 
nych wymaganiach potrzebna do Do 
mu Sierot. Oferty składać Dom Sierot 
Hrabiowska 28. 

Oferty 

Rozmai te 

PRZEDSTAWICIELI, drobnych hanj* 
łowców, poszukuje poważna firma ry 
na celem oddania przedstawicielstw 
na ryby .wędzone, marynaty, śled*'* 
we wszystkich miastach Polski. Zg™ 
szeiiia Gdynia, skrytka 118. 

iii KONCESJĘ posiadam poszukuję wsj5 
nika z kapitałem na otwarcie haflfe 
win i wódek. Oferty proszę skbJP 
do Administracji pod „Inwal'<Ja".Mi 
POSZUKUJE wspólnika, (iczki) I * 
pitalcm do 4000 zł. gotówką do NO"*1 

go przedsiębiorstwa branży gastro'1^ 
micznej. Wkład i zysk gwarantowi 
Nieanonimowe oferty sub. „A. B / ^ 
SPÓLNIKA z kapitałem poszukuje 'j 
chowiec Z branży bieliźniar.ej męsk"1 

3od „W". 
POSZUKIWANA krojczyni, celem * 3 ' 
łożenia wspólnej pracowni sukien- ^ 
Zgłoszenia pod „Centrum". 
SKRADZIONO dowód osobisty <>r',Z. 
świadectwa pracy. Uprasza sic . 
zwrot Jan Angnelius, Łódź, Wysokajjj 

WCZORAJ o godz. 10-ej wieczór l 8 ' 
dąc ulicą Narutowicza, Cegielń-81!?! 
Legionów i Zachodnią zgubiłem tect3 
bronzową z instrumentami i pism^n^ 
Ickarskiemi. Łaskawy znalazca zecl'c 

za wynagrodzeniem zwrócić do 0 ' 
Klozenberga, Narutowicza 37, 
.ŚWIADECTWO tożsamości Szaie^j 
cza Dawida, zam. w Łodzi wyda 
przez V komisariat P. P. zaginęjo^ 
SKRADZIONO weksle: na zł. 35 . - ^ 
28.10.35 r. Łódź, ul. Napiórkowski^ 
12 z wyst. Edmund Kilst; weksel " 
ZŁ . 30. pl ślr 
ska 43 z wyst. Wawrzyniak: 2 wek8 

po zl. 100,— z wyst. I. Wajs in bWj , 
i protest na zł. 35 z wyst. O. Szaff^ 
pl. Chojny ul. Fabryczna 4. w e . 1 , 
unieważniam. L. Frajdcnrajch, Ch"'1 

ul. Rzgowska 123. ' 
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Do akt Nr. Km 1835.35. 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego W kń 

w 
dzi. rew. 13-go zamieszkały 

POTRZEBNA panna do (3) trzechlet 
niego chłopczyka. Bermic, Narutowi-| 
cza 56. 
POTRZEBNA 
wicza 5. 

manikurzystka Naruto-

POSZUKIWANE panienki znające ro­
boty na drutach. Zgłoszenia Kalin, Po­
morska 22. 
POTRZEBNY pracownik fryzjerski 
damsko - męski z gwarancją od. zaraz 
do Zakładu Fryzjerskiego Ul. Sienkie 
wicza Nr. 52 

przy ul. Aleja I-go Maja Nr. 34 na l . ( 

sadzie art. 602 K. P. C. ogłasza, 'j 
w dniu 27 września 1935 r o godz-
w Łodzi przy ul. Andrzeja Nr. 35^ , 
będzie się publiczna licytae;.i r u C ; i 
mości, a mianowicie: niebl1

 " S 7 - ' ^ , 

wanycli na łączną sumę zl. .( 

które można oglądać w dniu licy t 3. e ] 

w miejscu sprzedaży, w czasie 
oznaczonym 

Łódź, dnia 11 września J935 r-
Komornik: ... 

( - ) ST. DULKOWSK'* „ 
Sprawa inż. Stanisława Sulecki?* 

p-ko Felicji Poznańskie], oraz Łai 
rończyk i inn. ^ 

POTRZEBNY chłopiec do technika-
dentystycznego Wólczańska 3. 
POTRZEBNY pracownik fryziersk 
iiięski od zaraz. Zakład fryzjerski Po-| 
morska 35. 

KUPIĘ FORDA 
karetkę 4-ro drzwiową 4-ro cyli"^!!. 
wą Oferty sub. „Gotówka" do A 0 " 
nistracji Republiki. 

Za wydawcę: Wydawn. „Republika", Sp. z ogr. odp. Wacław Smólski. Redaktor odp. Wacław Smólski. Druk. „Republiki" w Łodzi, Piotrkowska nr. 49 i 64. 
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